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„Bilams piaśileiki* 


Ag$ifacyjne przemówienie Sfalina 


zapowiada wzmożenie represyj 


Moskwa, 11. 1. (PAT). Wbrew powsze- 
chnemu oczekiwaniu mowa Stalina na plenum 
Centralnego Komitetn Partji Komunistycznej, 
będąca pierwszem od czerwca 1931 roku pu- 
blicznem jego wystąpieniem, została wczoraj 


Czerwony dyktator w karykaturze 


ogłoszona, Jest to pierwszy wypadek opubli- 
kowanie mowy, wygłoszonej na zebraniu par- 
syjnem, od czasu śmierci Dzierżyńskiego, któ- 
rego ostatnie przedśmiertne przemówienie na 
Hanum partji również zosiało wydrukowane. 

Mowa Stalina jest poświęcona bilansowi 
piatilevki" ; stanowi polemikę z elementami 
pozycji wewnątrz ZSRR i sceptycznie uspo- 
sobioną wobec sowieckich eksperymentów gos- 
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Dyrektor radia bry- 
tyjskieśo 
przeprosił ambasadora 
hirmunia 

Londyn, 11. 1. (PAT). Dyrektor radja 
brytyjskiego sir John Reith odwiedził wozo- 
faj ambasadora Skirmunta i w dłuższej roz- 
mowie wyjaśni! kwestję wiadomego programu 
iviwestrowego radja brytyjskiego. Wyjaśnie- 
nie, udzielone przez sir Johna Reitha uznane 
zostało przez ambasadora Skirmunta za cał 
kowicie wystarczające. 


Panka mię wusłała złota 
© New Yorka 

(o) Warszawa, 11. 1. (tel wł) W związku 
p wiadomością, podaną przez kilka dzięnni: 
ków, o przybyciu transportu złota z Polski do 
Nowego Yorku w wysokości 1602000 dolarów. 
Agencja Wschodnia dowiaduje się, że Bank 
Polski w ostatnim miesiącu ani do Ameryki 
ani wogóle do żadnego kraju zagranicznego 
złota nie wysyłał. 


Zmiana ustawy wbezpiecze- 
mowcj pracowników mwamuss4. 

(0) Warszawa, 11 1. (tel, wł.) Rada mini» 
strów uchwaliła ostatnio opracowany przez 
Ministerstwo Opieki Społecznej projekt nowe 
izecji dekretu o ubezpieczeniu pracowników 
amysłowych na wypadek braku pracy. Pro: 
lekt ogranicza rozmiary dotychczasowych 


podarczych większością opinii europejskiej. 
Przemówienie racech>wane jest oficjalnym 
optymizmem. S'alin wychwala sukces piati 
letki zarówno w d.iedzinie przemysłu jak i 
rolnictwa oraz rzerome polepszenie doli mas 
pracujących a nawe: mówi o „rewolucyjnej 
roli 5-letki" w sensie wr'ywu na umysły za. 
chodu. 

Ctarmkterystyczne jest oświadczenie, że 
poza względami gospodarczemi, kolektywiza- 


eja rolmetw* misla na celu skasowanie chłop: 
skich gospodarstw indywidualnych jako sta- 
towiących „grożbę rozrostu kapitalizmu w 
ZSRR“ Na uwagę zacługuje pozatem zapo: 
wiedź osłabienia tempa  inwestycyj i tempa 
kolektywizacji, którą wówca uważ jednak w 


Miler w 


Berlin, 11. i. (PAT). Do Berlina przybył 
wczoraj przywódca narodowych socjalistów 
Kitler. b aga narodoworsocjalistyczna /utrzy- 
muje, że Hitler pragnie tylko poroznmieć się 
z przewodniczacym Reichstagu Groeringiem. 
Rozmowa ta będzie miała decydujący wpływ 
na ustosunkowanie się narodowych socjali- 
stów do rządu generała Schleichera. W dal. 
szym ciągu utrzymują się pogłoski © możności 


„Ba runku wewneirznym“ 


zasadzie za konieczną. 

Ostatnia cześć rawy Stalina zawiera za- 
powiedź ostrych represyj „przeciwko wrogom 
wewnętrznym”, których mówca uważa za głó: 
wnych sprawców nadużyć, kradzieży, defrau- 
dacji i dczorganizacji w sowieckiem życiu gos- 
podarczem, przyczem nie wyklucza możliwości 
ożywienia działalności e' mentów kontrrewo- 
lmcyjnyce? > 

Przez cały ciąg przemówienia przewijało 
się porównywanie „sukcesów“ sowietów z 
ustrojem kapitalistycznym, ku czemu zmierza- 
ła konkluzja przemówienia Stalina, wychwa- 
imjąccgo wyższość „socjalistycznego systemu 
gospoda: czego. Dowodem tego ma być bilans 
„piataletki”. 


Berlinie 


szuka drós wyjścia z obecnej sufuacji 


kompromisu badź te w postaci odroczenia 
obrad pariamewin bądź też wcześniejszej re- 
konstrukcji checnego gabinetu przez wciągnię- 
cie do niego maiodowych anajalistów. Wyja- 
śnienie sytuacji rastąpić musi przed dn, 20 
stycznia, tj. przed datą, kiedy zbiera się kon- 
went senjorów. w celu ustalenia porządku 
dziennego. Reicbstagu, wyznaczonego na dzień 
24 stycznia. 


Dziesięć i pó! miljarda deficyfu 
w budżecie Francji 


Paryż 11 1. (PAT). Na wczorajszem po 
Siedzemio gabinetu minister finansów Cae 
ror przedstawił raport komisji rzeczoznaw 
ców finansowych. według którego w budże 
ce na rok 1933 deficyt określony został ne 
przeszło 10 i pół miljarda franków. Mia. 
ster fimansćw podkreślił konieczność na 
tychmiastowego przywrócenia równowaji 
budżetrwej choćby ten cel miał być oku. 
pony newe: c.ężkiemi ofiarami społeczeń 
stwa traucuskiego. W celu pokrycia de: - 
cyłu m nister zaproponewał oszczędneśŚci 
na sumę 5,326 miljonów i spodziewa się po 
nadto z pewnych przesunięć tiska'nych n 
wych 5.453 milj. tr. W dn. dzisiejszym rad» 


menistrów peweżmie decyzję co do propo. 
zycji minustra Chercna. 


890 mikjorów mk. — 
w Riemczecia 

Berlin, 11. 1. (PAT), Na wczorajszym 
posiedzeniu komisji budżetowej Reichstagu 
dłuższe sprawozdanie złożył min ster f- 
nansów Rzeszy S$chwering-Crosstgk, oma- 
wisjąc budżet na rok 1933, minister stwier 
dzł, że należy się liczyć z deficytem 800 
uiljonów marek niemieckich, ce łącznie z 
del'cytas,i lat poprzednich utworzy og5my 
r edobór budżetu Rzeszy 2.070 miljonćw 
marek. 
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Kkuriuazia Francji wobec 
Niemiec 
zdobyty sztandar śwardji 
Hindenburga ma wrócić do 
Niemiec 
Paryż, 11. 1. (PAT). „Paris Midi“ zamie 
szcza artykuł pióra pułk. Guillaume o historji 
sztandaru 7-g0 bataljonn 3-go pułku gwardji 
pruskiej, której swego czasu dowodził obecny 
prezydent Rzeszy Hindenburg. Sztandar ten 
znaleziony zcstał na pobojowisku we Francji 
w r. 1920, a aŁecnie znajduje się we francu- 
skiem mużeum wojenntem. Według autora är- 
*ykułu, życzeniem prezydenta Rzeszy jest, aby 
ten sztandar zwrócono Niemcom. Zdanie 
pułk, Guillacme Francja powinna dopełnić te- 
go aktu kartuazji, 


Bomby japońskie nad 
Chinami 


Tokio, 11, 1. (PAT). Komunikat głównej 
kwatery wojsk japońskich donosi, że po krót 
kiej walce wojska japońskie zajęły miasto 
Czus Men:Kon, Samoloty japońskie bombar 
dowaly wojska chińskie, które cofnęły się do 
miejscowości Szi Men Czai, położonej o 10 
mil na zachód od Czu Men Kon. 


Parliament francuski rozpo- 
czął swoje prace 

Paryż, 11. 1. (PAT), Wczoraj o godz. 15,30 
nastąpiło otwarcie izby deputowanych. Sto: 
sownie do tradycji, najstarszy wiekiem depu- 
towany Grousseau przewodniczył pierwszej 
sesji Deputowani przybyli w komplecie, — 
Przemówienie deputowanego Grousseau po» 
święcone było głównie konieczności reformy 
konstytucji, Następnie dokonano wyborv 
przewodniczącego izby, którym został Ferdy« 
nand Bouisson wybrany jednogłośnie 

Również na swe inauguracyjne posiedzenie 
zebrał się w dniu wczorajszym senat. Prze 
wodniczył 86 letni senator Dauceour. 


Nowe erędzie Hoovera 


Waszyngton, 11. 1. (PAT). Prezydent 
Hoover wystosował do kongresu orędzie, w 
którem zaleca bądź szybką ratyfikację kon 
wencji genewskiej w r. 1925, przewidujące; 
n.esiea e handlu bronią i amunicją, bazz 
przyjęcie odpowiedniej ustawy, przekazu- 
jscej prezydentowi władzę w kierunku o. 
śianiczenia lub zezwolenia wysyłki bron'. 
przeznaczonej dla celów wojskowych. Nis 
wspem'zając o żadnym konkretnym kon 
fikcie, zaznaczono w orędziu, że ostatn'e 
wvpadk: wskazały na konieczność stosowa 
zia większych rygorów przy kontroli nai 
wvsyłaą ze Stanów Zjednaczcnych broni, 
przeznaczonej dla celów wojskowych. 


w najwiekszej fortecy 
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Cary arsenał wyleciał w powietrze — Liczne sirafz w ludziach 


Berlin, 11. 1. (PAT). Z Helsingforsu do- | w jednej z łazienek kąpielowych wskutek nie- |sjan i zniszczona w roku 1918. Umocnienia te 
noszą o olbrzymiej eksplozji w największej fiń- | ostrożnego obchodzenia się z piecem. Według |zostaiy następnie przywrócone przez Finland- 
skiej fortecy nadmorskiej, znajdującej się na | innych pogłosek, ogien powstał w remizie, gdzie |czyków z uwzględnieniem  najnowocześniej- 
wyspie Mac Elliot. W fortecy tej oddalonej | znajdowały się narzędzia straży ogniowej, co |szych zdobyczy techniki obronnej przy wiel- 
o 30 kilometrów od Helsingforsu, wybuchł | wskazywałoby na planową akcję zbrodniczą. |kim nakładzie środków finansowych. Forte- 
pożar, który przerzucił się na budynki amuni- Forteca na wyspie Mac Elliot założona zo- |ca ta stanowiła główny ośrodek obronnej ba- 
cyjne. Cały arsenał wyleciał w powietrze, pa- | stała przez Szwedów, rozbudowana przez Ro- wy morskiej Finlandji. 


nujące burza śnieżną nie pozwala zbliżyć się jA 
Jedwab czy dynamit? 


statkom pożarniczym i ratunkowym do miej- 
sca katastrofy. Wszystkie połączenia telefo- 
niczne z fortecą są przerwane. Z wielkiej od- Zagadkowa ckspiozia w fabryce „sztucznego iedwab'u* 
ległości wega WEDOURRAAT AIR, GIO Berlin, 11. 1. (PAT). Fabryka sztuczne rannych Po katastrofie dyrekcja zazład: 
słupy ognia i słychać silne dotonacje. go jedwabiu w Dre.anitz pod Rathenot na | zarządziła natychmiasiowe zamknięcie fa 
Wediug dotychczasowych informacyj 7 leżąca do koncernu chemicznego „l G. bryki, nie dopuszczając nikogo z obecnyc! 
, | Perben ', byra wczoraj po południu pcnow- | do mieisca wypadku. Jak wiadomo. prze: 
znacznojni | nie widcwnią wielkiej eksplozji. Wybuch kiku tygodn.am' w tej samej fabryce. wy 


budynków koszarowych Zostało doszczętnie 
zniszczonych, tak iż liczą się ze 


iwiadczeń dla bezrobotnych pracowników u. | ofiarami w ludziach. rozcadzi! aparaturę wydziału doświadcza! | darzyła się silna eksplozja, która pociąg 
mysłowych i powiększa znacznie opłaty na Narazie krążą różne wersje na temat przy” | nego, powodując wielkie  spusioszenia. nęła za sobą śmierć 12 ludzi 
teecz ZUPU. czyny eksplozji. Mówi się o powstaniu ognia ! Wśród personeln tych pracowni jest wielu USM l 4 
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CZWARTEK, DNIA 12 STYCZNIA 1933 R. 


OQsirzeżemie z zagranicy 


Powszechna dążność do silnych rządów 


Faktem, który ostatnio zwrócił na sie- 
bie uwagę całego świata, jest główny ar- 
tykuł amerykańskiego pułkownika Hou- 
sę'a ongiś męża zaufania prezydenta Wil- 
sona, obecnie “zaś doradcy Roosevelta. 
Zwłaszcza w Polsce, gdzie nazwisko płk, 
House'a jest dobrze znane i gdzie stara- 
niem I, Paderewskiego postawiono mu 
pomnik, artykuł jego zasługuje na szcze- 
gółowsze rozpatrzenie. 

W artykule tym, zamieszczonym w 
tygodniku „Liberty“, rozwija płk. House 
myśl, że Stanom Zjednoczonym grozi ko: 
munizm, o ile nie znajdzie się tam czło- 
wiek silny lub grupa ludzi silnych, któ- 
rzyby bez względu na różnice partyjne, 
zazdrości natury finansowej j rywaliza- 
cje, zgodzili się na wspólny plan, który 
może wzbudzić zaufanie w narodzie. Puł- 
kownik House stwierdza, że w konser- 
watywnych sferach amerykańskich istnie- 
ją sympatje dla dyktatury typu Mussoli. 
niego, „Prawdopodobniejsze jest jednak 
-= pisze on — zjawienie się dyktatury 
w stylu Lenina. Nonsensem jest twier- 
dzić, że to się nie może zdarzyć w cza- 
sach takich, jak dzisiejsze, Wśród mas 
panuje ferment, a rzeczy, które jeszcze 
kilka lat temu uważaliśmy za niemożli. 
we, znajdują się dzisiaj w stadjum reali- 
zacji. 

Bijący na alarm artykuł pułk. Hou- 
se'a, który jest jednym z najwybitniej- 
szych przedstawicieli amerykańskiej 
partji demokratycznej, jest tembardziej 
znamienny, że partja ta w wyborach prez 
zydenta Stanów Zjednoczonych odniosła 
wspaniały sukces wyborczy i za parę 
miesięcy obejmie władzę. 

Ta okoliczność bynajmniej nie napa- 
wa jednak autora optymizmem, W gro- 
źnej sytuacji gospodarczo-społecznej, w 
jakiej się obecnie Stany Zjednoczone znaj 
dują, nie widzi on wyjścia na drodze 
normalnej t. jj w granicach obecnego 
ustroju państwowego. Artykuł pułk, 
House'a jest tedy objawem i świadec- 
twem głębokiego kryzysu ` ustrojowego, 
jaki zaznaczył się w demokracji Stanów 
Zjednoczonych. 

W niemniej kłopotliwem położeniu 
znajduje się obecnie demokracja Francji. 
Przy olbrzymim, wciąż rosnącym deficy* 
cie budżetowym, Francja skazana jest na 
długotrwałą tymczasowość swych rzą- 
dów, Nikt nie wróży gabinetowi Paul; 
Boncour'a żywota dłuższego ponad dwa, 
może jeszcze trzy miesiące. Większość 
parlamentarna, na której opierał się ga- 
binet Herriot'a i na której (z małemi od- 
chyleniami) opiera się gabinet Paul. 
Boncour'a, wciąż jeszcze jest w stanie 
płynnym. Ustalenie się rządu jest zatem 
w najbliższej przyszłości rzeczą niemo- 
żliwą. Przewidywane są nawet takie 
eksperymenty, jak gabinet z Blumem, 
przywódcą lewych socjalistów na czele. 

Nie potrzeba chyba dowodzić, jak 
szkodliwą a nawet niebezpieczną dla 
Francji okolicznością jest tymczasowość 
jej rządów w okresie, kiedy Francja ma 
przed sobą do załatwienia zbrojeniowe | 
domagania się Niemców i kwestję długów 
amerykańskich, 

Nic dziwnego tedy, że, jak to stwier- 
dza korespondent „Gazety Polskiej“, 
znany publicysta H, KorabeKucharski, 
Francja dzisiejsza tęskni wyraźnie do 
rządów konsekwentnych, silnych i trwa- 
łych. 

To, co jest dzisiaj przedmiotem „tę- 
sknoty“ „a co gdzieindziej w Europie mo- 
że być osiągnięte aż kosztem wielu nie- 
ROAR BT CEE RAA JI AAAA OE STWO 


Drogi ma Pomorzu 
tw Wielkopolsce 


Departament Drogowy Min. Rob. Publ. 
ogłosił ostatnio statystykę, z której widzimy. 
że ilość dróg państwowych, wojewódzkich i 
powiatowych wraz z dojazdami stanowi w ca: 
łem Państwie (z wyjątkiem G. Śląska) 44.668 
km. Największą sieć drogową bitą posiada 
wojew, poznańskie — 6.050 km. (Pomorze — 
4.318 km.). Przy obszarze Polski, równym 388 
tys. km, kw. na każde 100 km. kw przypada 
dróg państwowych, wojewódzkich i powiato» 
wych — 12 km, Powyżej tej normy śzedwiej 
posiadają drogi bite województwa: krakowe 
skie —27,2 km, pomorskie — 26,5 km., poznań į 
skie — 22,9 km. 
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bezpiecznych wstrząśnień, — rządy trwa- 
łe, silne i konsekwentne — posiadamy, 
na szczęście, w Polsce od lat sześciu. W 
wyborach ostatnich Polsce powiodło się 
rozwiązać problem rządów opartych nie 
o przejściową, lecz o stałą większość, da- 
jącą rządowi swobodę działania, a nie: 
stwarzającą niespodzianek płynności”. 
Dobrodziejstwo tego stanu rzeczy mo- 
żna ocenić łatwo, jeśli się zważy ciężki 
kryzys ustrojowy, zaznaczający się obe- 
cnie w najstarszych i najbardziej klasycz- 
nych demokracjach świata: — we Fran- 
cjii w Stanach Zjednoczonych. Obydwie 
te demokracje są bogate, posiadają ol- 
brzymie zasoby materjalne, Obydwie 
(zwłaszcza zaś w Stanach Zjednoczo- 


mych) posiadają pełnię bezpieczeństwa od 
zewnątrz, Kryzysy wewnętrzne są przez 
to dla nich mniej groźne. 

Polska, która zdobyła byt niepodle- 
gły na gruzach zniszczenia wojennego, 
nie posiada zasobów materjalnych. Bez- 
pieczeństwo nasze jest jawnie zagrożone 
przez sąsiadów zachodnich. Jasne jest 
tedy, że za wszelką tymczasowość w rzą- 
dach, za brak rządów stałych i konse- 
kwentnych, Polska musiałaby zapłacić 
bardzo drogo, kto wie, czy nie utratą 
swej niepodległości. 

Tę prawdę powinniby raz wreszcie 
zrozumieć ci wszyscy, którym się jeszcze 
roi po głowach chętka ujmowania władzy 
w: Polsce w partyjne ręce, 


W Czechosłowacji 


o Polsce 

Jeden z najpoczytniejszych dzienników 
czechosłowackich „Lidove Noviny*, wycho: 
dzący w Bernie na Morawach zamieszcza ar: 
tykuł wstępny swego korespondenta warszaw 
skiego V. Dreslera, w którym tenże objek« 
tywnie przedstawia sytuację w Polsce. Na 
wstępie autor stwierdza konsolidację stosun 
ków i zaznacza, że obecnie w Polsce słowo 
„dyktatura“ znikło z słownika politycznego 
polskiego, Na zgromadzeniach już niemal 
nikt słowem tym nie operuje. Zgodność w 
poglądach coraz bardziej przejawia się i na 
polu gospodarczem. W końcu korespondent 
warszawski „,Lidovych Novin“ stwierdza, że 
Polska wstąpiła w nowy rok pracy, jako twór 
państwowy wewnątrz zdrowy i o wiele odpor. 
niejszy. Z każdym rokiem obserwator dos 
znaje wrażenia, że Polska jest państwem z 
wielką przyszłością gospodarczą, możliwościa: 
mi wewnętrzno:politycznemi i widokami na 
równowagę społeczną. 


Gadzinowe środki ma walke 
z Pomorzem 


Berlin płaci prasie lorda Rolhermecera 


Prz:4 kiiku dniami pisaliśmy o rewela 
cyvinej aferze lorda Rothermeera stojąceśu 
na żołdzie pruskim 

Równocześnie wielki tygodnik poi.tycz 
ny paryski „Aux Eccutes" ogłosił szereg re 
welacyjnych dokumentów, które najpraw- 
dcpodotniej pozostają w ścisłym związku z 
dotaru'om do tajnego arsenału paryskieś 
zs. Stztanji Hohenlohe. 

Są te fotograficzne dokumenty, listy 
telegramy, dowodzące niezbicie, że prasa 
irda Rothermere'a: „Daily Mail‘, „Daily 
Express' oraz „Daily Herald” — otrzymała 
trzysta tysięcy funtów od księżny Hohen- 
tohe n: wszczęcie kampanj: za rewizją gra 
n'cy pomorskiej. 


Telegram księcia Lichtenstein do lord: 
Rothermere'a stwierdza, że natychmiast 
ro aneksji Pomorza przez Niemcy Rother- 
mere otrzyma jeszcze sześćset tysięcy fan- 
tów, zazem 90 miljonów franków. „Aur 
Tooutes* dodają, iż zeszłoroczna gwałtow 
na kampanja „Daily Express* przeciwko 
Domorzu była właśnie skutkiem transakcj 
iinansowej, zawartej między Niemcami i wy 
mieniosą prasą angielską. „Aux Ecoutes” 
zapytuie „ileż miljonów niemieckich dosta 
ło się teraz do Francji w celu propagandy 
ewizji granic polskich”. 


Poniżej podajemy dosłownie tekst na- 


| siępującego ‘istu: 
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Magistrala Górny $lask— Gdynia 


Termin otwarcia przesunięio 


Otwarcie uroczyste i uruchomienie całej ma 
gistrali kolejowej Górny Śląsk — Gdynia — 


'Tymzasem wskutek niesprzyjających warun: 
ków na francuskim rynku pieniężnym nie mo 


jak donosi prasa warszawska — ulegnie od: | gła dojść do skutku emisja drugiej transzy obli 


roczeniu, 
m, in. i ta, że nie zakończono wszystkich prac 
technicznych niezbędnych do- uruchəmienia 
całej magistrali. Pozatem wkrótce ma być za: 
decydowana sprawa formy i warunków, na jas 
kich ma być prowadzona eksploatacja nowej 
linji. 


Jak wiadomo, odcinki: południowy (kolej 
Herby Nowe — Zduńska Wola) i północny 
(kolej Bydgoszcz — Gdynia) nowej magistrali 
są już od dłuższego czasu prowizorycznie uru 
chomione, natomiast najmniej dotychczas za: 
awansowany w budowie odcinek środkowy 
(kolej Zduńska Wola — Inowrocław) miał być 
wybudowany do końca r. ub. $ 25 dokumen 
tu koncesyjnego z dnia 29 kwietnia 1931 r. 
wydany Francusko Polskiemu Towarzystwu 
Kolejowemu, wyraźnie postanawia, że „budo 
wa linji kolejowej powinna być prowadzona z 
jak największym pośpiechem w ten sposób. 
ażeby linja jednotorowa z Herbów Nowych 


Złożyło się na to kilka przyczyn, | gacyj kolejowych na sumę 300 miljonów fran 


ków frn, wobec czego zarówno tempo, jak i 
zakres robót budowlanych musiały uleo ogra 
niczeniu. W rezultacie z początkiem stycze 
nia br. miało nastąpić nie normalne lecz tylko 
prowizoryczne uruchomienie nowej magistrali. 

Prowadzone od pewnego czasu pertrakta: 
cje między Ministerstwem Komunikacji a 
Francusko:Polskiem Towarzystwem · Kolejo: 
wem co do warunków, na jakich ma się odby 
wać eksploatacja nówej linji nie zostały do 
tąd całkowicie zakończone. Pierwotny pros 
jekt, aby eksploatację wykonywało we włas 
nym zarządzie i na własny rachunek Towarzy 
stwo upadł i obecnie aktualna jest koncepcja 
że eksploatację wykonywać będzie zarząd ko: 
lei państwowych na rachunek Towarzystwa, — 
Otwartą natomiast pozostaje kwestja taboru, 
niezbędnego do obsługi magistrali, 

Po uzgodnieniu tych właśnie kwestji ma 
być wyznaczony termin Otwarcia prowizory: 


do Gdyni mogła być oddana do normalnej eks cznego ruchu na całej mag'strali Górny Śląsk 


ploatacji najpóźniej dnia 31 grudnia 1932 r.‘ 


— Gdynia. 


lask przyj pracy 


Program im uesłucyjny 


Na posiedzeniu Sejmu Śląskiego p. woje* , trwałej nawierzchni Jest jeszcze do zrobie- 
woda śląski dr, Grażyński wygłosił, uzasadnia | nia 1800 klm dróg szutrowych, Zapewnione 


jąc preliminarz budżetowy na rok 1933:34 — 
dłuższe przemówienie. Z przemówienia tego 
podajemy poniższe wyjątki. 

Budżet na rok 1933:34 obejmuje po stro» 
nie dochodów i wydatków 75 i pół miljonów 
złotych jest zrównoważony, nie przewiduje 
dalszych obniżeń uposażeń urzędniczych i 
ograniczając tylko rozmiary inwestycji, nie 
mniej posuwa naprzód program prao w dzia: 
le gospodarczym, kulturalnym i socjalnym. — 
Analizę szczegółową strony dochodów poprze 
dził p. wojewoda wyczerpującą charaktery» 
styką położenia gospodarczego województwa, 
ilustrując cyfrowo w jakim stopniu budżet 
śląski jest budżetem konjunkturalnym. 


są na ten cel kredyty. Regulowanie rzek obej 
muje kwotę 3/4 miljona złotych, głównie Bren 
nicy, Wisły i Przemszy. W najbliższym cza 
sie zostanie oddana do użytku linja kolejowa 
Głębce — Wisła 5!/: klm; prowadzi się dalsze 
roboty ziemne na linji Zebrzydowice — Mo»: 
szczenica 12 klm, i Rybnik — Zory 16 klm. 
Tu podjęto nową próbę zatrudniania skoma: 
sowanych ochotniczych drużyn. Daje to do: 
tąd dobre rezultaty. Pozatem dąży się do 
wykończenia gmachu Towarzystwa Czytelni 
Ludowych w Katowicach i Domu Śląskiego w 
Krakowie, Oczywiście tempo inwestycyj jest 
wolniejsze ale idzie się naprzód, Nakreślony 


Spa: | przed paru latami program jest realizowany 
stosunku do / nadal z nieugiętą konsekwencją. 


Osobną gru 


budżetu z roku 1929 najlepiej tego dowodzi. | pę stanowią plany robót oparte na funduszach 
Śląsk w miarę możności rcalizuje program i władz centralnych, 


inwestycyjny. Śląsk ma już przeszło 30 kin 


—— 


Londyn, 23 stycznia 1331 ». 
Do 
Księcia Ferdynanda Lichtenste'na 
Wiedeń 
Augustnerstrasse 8. 

Zosowiązuję się niniejszem bez zastrze” 
żeń do wypłacenia ks.  Lichtensteinowi 
300.300 fuatów szterlingów następnego dnia 
po uwazaniu się w „Daily Mail" artykułu, 
rozpoczynaiącego propagandę  proniemiec- 
kiej prasy Northcliff w sprawie powrotu ko 
rytarza polskiego do Niemiec. 

Jeżeli w związku z tą propagandą ko- 
rytacz polski powróci do Niemiec w okresia 
30 nuecięcy od daty tego listu, zostanie za 
płacena tei samej osobie pod tym samym 
adrzsem suma dodatkowa 600.000 fantów 
szte:lingów. 

Że >a ks, Lichtensteinem ukrywał się 
szef ś$ermanofilskiego koncernu prasowego 
w Angli lord Rethermeere, dowodzi sze 
reg faksimilów depesz, ogłoszonych obec 
ne przez tygodn'k „Aux Ecoutes"; wszyst 
k'e one noszą podpis lorda Rothermeere, 
a są skierowane do podróżującej z jego po- 
lecenia po Europie księżny Hohen!ohe. 

Ale nietylko akcję propagandową arty 
pelską ujawu ają ogłoszone obecnie deku- 
menty Również i inny punkt programu po 
“iyki nemieckiej — „Anschluss“ Austrii 
so Niemiec — stanowi temat do wymiany 
dokumentów i.. pieniędzy między agenta 
mi niemieckiemi a lordem Rothermeere. 

Wśród dokumentów znajduje się także 
depesza zausznika austr. kanclerza Scho- 
bera d- loraa Rothermeere, aby ten rerwi 
zał w swej prasie propagandę r 
rzecz Schobera, który dąży do ziednocze- 
n'a Austrji z Niemcami w jedno państwo... 

Do sprawy tych skandal'cznych doku 
mentów powrócimy jeszcze obszernie. 


Przewozy kolejowe 
ma Pomorzu 

Rozwój czy spadek produkcji odbijają się 
najlepiej na ruchu przewozów kolejowych, 
stanowiących sprawdzian położenia gospodar» 
czego. Z danych statystycznych Okr. Dyrek» 
cji Gdańskiej wynika, że na terenie Pomorza 
załadowano wagonów towarowych w r. 1929 — 
299.603, w r. 1930 — 273.650, w r. 1931 — 
223.759, Z tych ilości wyszło zagranicę 23.407 
(1929), 24.738 (1930), 16.726 (1931). Z tych ze» 
stawień Agencja „Zachód* wysnuwa wniosek, 
że ogólny naładunek wagonów na Pomorzu w 
zestawieniu z 1930 r. spadł o 18%, a ogólny 
eksport Pomorza (bez Gdańska) spadł o 32%, 
co świadczy, że ujemne oddziaływanie prze» 
żywanego przez Pomorze kryzysu gospodare 
czego jest silniejsze w stosunku do eksportu, 
niż do produkcji i pokrywania potrzeb rynku 
wewnętrznego, 


—— 


Zjazd miast wielkkopol- 
siki w Poznamiu 


Dnia 14 b. m. odbędzie się w Poznaniu wal 
ny zjazd miast, wchodzących w skład koła 
miast wielkopolskich, na którym m. in. omas 
wiana będzie sprawa nowelizacji ustawy o kos 
munalnych kasach oszczędności. Pozatem zas 
rząd koła miast wielkopolskich poinformvie 
zebranych o programie mającej się odbyć w 
Poznaniu wystawy higjeny i opieki społecznej 
Wystawa ta odbędzie się we wrześniu r. b. 
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Jak iże płać 


ny aśe 


mi kssięcia von Pless 


w organie Korianieśo 


„Polska Zachodnia”, wychodząca w Kało* 
wicach, zamieściła w ostatnim numerze z dn. 
10 bm, szereg rewelacyj od własnego kores- 
pondenta warszawskiego o płatnym agencie 
księcia. von Pless i o artykułach zamieszcza- 
nych w organie Korfantego w „Polonji* Ka- 
towiekiej. Artykuł „Polski Zachodniej“ po- 
dajemy w całości. 

„Można było przewidzieć, że staczanie się 
p. Wojciecha Korfantego w przepaść brudów 
afer, mętnych interesów — staczanie się w 
dół, przypieczętowane wyrokiem Sądn Mar: 
azałkowskiego — pociągnie wprzęgnięcie p: 7 
zeń swego organu prasowego — katowickiej 
„Polonji”, w służbę tych, którym wiernie od 
lat słaży, jej właściciel. 

Nie można było jednak przewidzieć, że od 
danie „Polonji* do rozporządzenia najbru- 
dniejszym szumowinom wielkich interesów 
niemieckiego przemysłu przybierze formy. tak 
drastyczne, jak się to stało w ciągu dni osta- 
tnich, kiedy z łamów pana korfantowego or 
ganu rozlały się na Polskę całe potoki błota, 
najnikczemniejszych łgarstw, esencja matactw 
płatnych agentów księcia von Pless, usiłują- 
cych wciągać ludzi najprzeróżniejszych zawo- 
dów, stanowisk, rangi społecznej i zasług w 
krąg swojej „działalności“ nieprzebierającej w 
środkach dla zyskania zarobku. 


Za pieniądze księcia 
Dszczyńskieśo 


„Polonja“ ogłosiła szereg raportów „pła- 


„tnego agenta księcia Pszczyńskiego" — jak 


kwalifikuje swego informatora „Polonja“, 
Raporty agenta dla swego pana... Agenta, 
zaangażowanego dla Załatwienia różnych in- 
teresów książęcych, a przeważnie podatkowych. 

Agent brał pieniądze, jeżdził do Warsza- 
wy i gdzieindziej, wystawiał rachunki za ko- 
sata przejazdów i starań, potem wracał do 
Katowie i — pisał raporty. Agent musiał wy- 
zazać swemu panu, że coś robi, że rozmawia 
z wybitnymi ludźmi, bo =- w przeciwnym ra 
zie wylałby go „Jego Jaśnie Oświeconą Ksią- 
żęca Mość“ ze służby — a że staratia szły 


„kiepsko i jakoś ministerstwo skarbu ami rusz 


nie chciało. podatków umorzyć — więc agent 


„gał, Agent się, ratował, agęnt musiał przed- 


stawiać w raportach cuda i cudeńka — bo 
tylko to usprawiedliwiało jego istnienie w 
służbie „Książęcej Mości”. 

Nie wszystko, co agent pisał dało się 
skonfrontować w ciągu tych kilku dni, jakie 
dzieją nas od ogłoszenia przez „Polonję“ 
owych „piorrrunujących*  rewelacyj, które 
miały skompromitować niesłychane mnóstwo 
„asów sanacyjnych”, a nie przyniosło ani je- 
dnego słowa, zarzucającego komukolwiekbądź 
jakikolwiek czyn nieuczciwy, czy nieetycz- 
ny. Przyniosły natomiast morze cuchnące bło- 
ta, stek kłamstw, furę brudu, który nie przyl- 
gnął do osób cytowanych hojnie przez agenta, 
ale nazawsze już pozostanie w bezspomym 
adziale organu prasowego, użytego jako na- 
rzędzie „porachowania się“ książęcych agen- 
tów z polskim światem urzędowym. 


A spryciarz igat bez 

przerwy. 

Dało się natomiast z największą łatwością 
stwierdzić z jak bezczelną nonszalancją wcią- 
gał agent w raporty swoje nazwiska ludzi nic 
zupełnie, nic w najmniejszym nawet stopniu 
nie mających z jego aferami wspólnego. Agent 
musiał zaimponować swemu panu  wielkiemi 
koneksjami i łgał: — łgał, że spotyka się z 
min. Targowskim, że konferuje z b. premjerem 
Leopoldem Skulskim, że pomaga mu „adju- 
tant Marszałka Piłsudskiego" mjr. Karol We- 
dziagolski, że rozmawia% z nim dyr. Mieczy- 
sław Łubkowski, adwokaci Jeszke i OChmielew= 
ski. Łgał, szpikował raporty nazwiskami mo» 
gącymi obudzić w pany von Pless nadzieję, że 
interesy jego będą pomyślnie załatwione i 
skłonić go do... jeszcze hojniejszego wynagro- 
dzenia spryciarza, bo przecież — „już do ta- 
kich dotaxł"... 

A spryciarz kombinował dalej nazwiska, 
byle poważne, byle książe dalej płacił, Więc 
gen. Rydz-Śmigły, więc gen. Trojanowski, więc 
min. Zaleski, min. Wysocki, 4. p. min. Sokal, 
Kombinował politykę 4 podatkami, zmyślał, 


«kręcił, — byle więcej nazwisk, sięgał zagra- 


nieę — doszedł do min. Flandina, 

Agent zmyślał spotkania z ludźmi, którzy 
go na oczy nie widzieli. Generałowie, mini- 
strowie, mniejsze į większe figury Świata fi- 
pansowego — dla ozdoby raportów cytowane 
przez figurę ani się 2 nią zetknęły. Z całym 


oburzeniem, dotknięci do żywego podłością i 
najniższą bezwzględnością spryciarza — za- 
rzucają mu kłamstwo, łgarstwo, zmyślenie. 


Dana liorfaniowa 
iabruykacia 


A sławetna „Polonja“ podlała piękne utwo- 
ry mętnej figury swoistym sosem, jadem pa- 
nakorfantowej fabrykacji. Zaprzyjaźnione z 
katowicką kuźnią łgarstw dzienniki chwyciły 
z raportów to i owo — kalumnie poszły w 
świat, coś tam ktoś, nie powiedziano co, nie 
powiedziano jak — ale coś tam — moja pani, 
moja pani — „kombinowali”, 

„Calomiez, calomiez toujours — quelque 
chose en y restera“... 


Aby Berliin żerował 

„Kombinowali*... — takie ma pozostać wra- 
żenie. Niejasne, płynne, mętne, — bez spre- 
cyzowania, byleby ludek mógł o ezemś szep- 
tać, ale przedewszystkiem, byleby książę von 
Pless mógł posłać egzemplarza „Polonji* do 
Berlina, do Hagi i do Genewy, ażeby pokazać 
swoim protektorom, jakie to z nim 
rzeczy wyrabiają, i kto to w Polsce rzekomo 
trudni się pomaganiem czy przeszkadzaniem 
jego interesom. 


straszne 


zostało pomyślnie załatwione, choć przy po- 
mocy raportów o rzeczach niebyłych — ale to 
jest właśnie książęco-korfantowo-agentowska 
metoda i gust, a na temat gustów dyskusji 
niema... 

Stwierdziliśmy z całem poczuciem odpo 
wiedzialności łgarstwa raportów agenta księ- 
cia von Pless i „Polonji* — stwierdziliśmy 
również to, co jest w nich prawdą. 


Plan Lewina 

Oto ona: — jest w Warszawie finansista 
Lewin — nie māson wprawdzie i nie 
żyd rosyjski, ale” polski i to wal- 
nie zasłużony  I-mu Korpusowi gen. 
Dowbora  Muśnickiego, na oo są doku- 
menty. („Gazecie Warszawskiej“ pod uwagę...). 

P. Lewin w porozumieniu £ dyrektorami 
przedsiębiorstw księcia von Pless opracował 
plan uzdrowienia fatalnych książęcych intere- 
sów. P. Lewin zaproponował wypuszczenie 
obligacyj przez przedsiębiorstwa książęce, 
uzyskanie na ich podstawie hipotecznej po- 
życzki we Francji w wysokości 50 miljonów 
złotych, spłacenie z tej sumy podatków nale- 
żnych skarbowi polskiemu, ale zaproponował 
jeszcze coś: — książe von Pless miał oddać 
pełnomocnictwo do prowadzenia swych inte 
resów specjalnej radzie nadzorczej, złożonej z 


O to chodziło księciu von Pless i jego agen- | Plaków i Francuzów, miał zgłosić swą dymisję 


towi -— w tem pomogła mu „Polonja“ 


— to [ze stanowiska prezesa antypolskiego „Volks- 


EEC s 


Kaíasirefa ma morzu 


bundu“ i miał wyrazić zgodę na zastąpienie 
urzędników niemieckich swych przedsiębiorstw 
przez urzędników polskich. Fideikomis ksią- 
żęcy miał być zlikwidowany —  powstałoby 
przedsiębiorstwo polsko-franenskie, a zarząd 
dóbr i interesów książęcych łącznie ze swym: 
najwyższym szefem miał przestać być ekspo” 
zyturą interesów Berlina na polskim Gómym 
Śląsku. Taki był plan Lewina i z planem 
tym nie miał nic wspólnego nikt z wymienio- 
nych przez agenta. 


Von Piess odrzucil... 


Plan w rezultacie przynosił księciu von 
Pless pozbycie się kłopotów finansowych, ale 
jednocześnie wysadzał go najgruntowniej z sio- 
dła politycznie i gospodarczo — nie mógł więc 
mu się spodobać — plan uwzględniał przecież 
tylko interes polski. 

Książę zapoznał się z planem, Przedstawił 
mu go p. Lewin. Książe po 10-ciu minutach 
rozmowy powstał i pożegnał się. Więcej się 
nie zjawił. 

Wolał nadal pozostać pod opieką berlińską, 
aniżeli parysko-warszawsiką. 

To i tylko to jest prawdą, choć i to jest 
doczepione do kłamstwa w raportach agenta, 
mówiącego o możliwości umorzenia podatków 
książęcych dzięki presji rządn francuskiego. 
Mowa była o spłaceniu podatków z pożyczki 
francuskiej, a nie o umorzeniu, ale agent wo- 
lał skłamać, bo przecież jego panu więcej po- 
dobałoby się umorzenie. 


k kd 
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Wplatał do raportów nazwiska ludzi nie 
ze sprawą nie mających wspólnego,  nałgał, 
von Pless i „Polonja“ wykorzystali łgarstwa 
każde na swój sposób — pozostał opar jado- 
wity, który w świądomości pewnej części 
opinji publicznej może przez czas pewien po- 
zostać, zadowolenie jes; w Berlinie. 

To jest panakorfantowej „działalności* w 
Polsce dalsza serja „sukcesów“... 

Może zapowiedziany proces dr. Sobolew- 
skiego przeciw potwarcom przyniesie raz wre- 
szeie (ak bardzo im należną karę, ciężką karę. 


„Bełonia'* i jej sprzy- 
mmierzeńcy 
odcrawiedzą przed sądcm 

Adv ckat poznański p. Mieczysław 
Chmie ewski zamieścił w prasie dłaższe 
tświadczenie w związku z artykułami pła' 
nego agenta księcia pszczyńskiego, które 
ogłosił: „Potonia”, W zakończeniu tego œ 
świadczenia czytamy: 

„Nadmieniam iż równocześnie występu 
ję ua drogę sądową zarówno przeciwko r> 
dakcji „Połonii* jak też przeciwko p, Śle. 
sińskiemu. W związku z tem przestrzegam 
inne pisma przed skutkami prawuemi prze 
drukowywania oszczerczego artykułu. 

(-) Mieczysław Chmielewski, adwokat, 


Przed kilku dniami padł ołiarą pożaru wspanialy fransatlantycki parowiec pasażerski „Atlan, 

tic‘ należący do największych, nietylko we Fran cji ale i w całym świecie, okrętów pasażerskich 

Okręt ten posiadał pojemność przeszło 40000 ton. Na zdjęciu naszem widzimy płonący pa- 

rowiec, znajdujący się w pobliżu wybrzeże angielskiego pod Portland Hill, otoczony ratują: 
cymi go kilku statkami. Zdjęcie dokonane zo stało przez lotnika: 


_ Po „Aiłanficu” 
požar ma okręcie „France“ 


(Cios za ciosem uderza w marynarkę francuska 


Na uksusowym okręcie „Francće” —- o Cały pokład pierwszej klasy spłonął, Stałe „France” został zbudowany w roku 
czem fiż dorosiliśmy — wybuchł pożar z | się to właśnie w czasie, gdy Cherhourś | 1v12 i należał do Compagnie Generale 
„niewyjaśnionych przyczyn”, „rzygo :wiaf się do żałobnej urcczysłośc: Transatlantique, Pojemność jego wynosiła 

Podobno znów „fatalność losu" i... krót | pogrzetu ofiar katastrofy „Atlant.cu 23.769 ton, 

k'e- spięciel Wrażenie o pożarze na „France było Długość — 217,68 mętrów, szerckość — 

W Łażdym razie straty pen'es:"ne zno- piorunujące. Siłę wstrząs«  spotęgowało | 23,08 m. 27 sierpn:a „France'* wyruszył po 
wu przez marynarkę francuską są ogrom. |jeszcze wrażenie wzruszającej uroczysto- | "ez ostatni z Nowego Yorku i przybył do 
re Pozar wybuchł; „sam ze siebie”... w |śc: żałobnej zwęglonych szczątków mary | Flavre'a 4 września, 
pustej kabinie luksusowej pierwszej klasy | nerzy ońnalezicnych na wraku „A!vantieu” Trey bratnie porty francuskie, często 

i odwiedzane przez flotę polską: Cherbourg 
Havre i Dunkierka są cbecnie przedm: - 
tem niżywszego zainteresowania i szcze 
rego współczucia. 

W Cherbourgu zgliszcza i ruina, stesa 
m. sczerniałych belek rzucają w przestrzeń 
strasziiwe oskarżen'e; w Havrze dymi się 
jeszcze „France” podpalcny zbrodniczą rę 


Do oświadczenia p. Chmielewsk'ego przy 
łączył się adwokat dr. Witold Jeszke, któ. 
ty w zharasterze świadka stwierdza zgod 
ześć oświadczenia p. Chmielewskiego. 


Rumunja — Węśry 


Min. Titulescu o federacji naddunajskicj 
Rumuński minister spraw zagranicznych | lescu, jadący w towarzystwie ministra spra- 
Titulescu przejeżdżał przez Wiedeń do Buka- | wiedliwości Popovici, przeprowadził rozmowy 


resztu, Jak podajo praga, minister Titulescu 
wyraził wobec swych przyjaciół politycznych, 
zgromadzonych na dworcu w Wiedniu, opty- 
mistyczne zapatrywanie na praebieg przesile- 
nia rządowego, i 

W rumuńskich kołach poinformowanych 
przewążać ma zdanie, że uda się utworzyć ną 
razie gabine; Vaidy lub Mironescu i po tem 
prowizorjum dojdzie do wyrównania różnicy 
zdań. W rozwiązanie dopiero co wybranego 
parlamentu nikt nie wierzy. 
` Jak podają w dalszym ciągu dzienniki, w 
czasie postoju w Budapeszcie minister Titu- 


z dziennikarzami węgierskimi, Minister Popo- 
vici na pytanie, eo sądzi o sytuacji w Europie 
Wschodniej, miał odpowiedzieć: „Panowie, 
zróbcie szybko federację naddunejską, wierz- 
cie mi, że jest to najmądrzejsza rzecz. Pomo- 
żecie przez to nietylko sobie, ale i nam,“ 

Minister Titulesca miał oświadczyć: „Mo- 
jem szezerem życzeniem jest zawarcie praw- 
dziwej przyjaźni rumuńsko-węgierskiej, Przy- 
jaźń te powinna być stała i żywożna, co jest 
pożądane nietylko ze stanowiska węgierskie- 
go, ale także j rumuńskiego, 


ke „przypadku”. W Dunkierce zaś, gdzie 
strajk robotników portowych trwa od mie 
siąca, 2.000 strajkujących urządziło po- 
chód demonstracyjny, kierując się ku por. 
łowi Henri, u którego wejścia staty oddzia 
ły polis. Między demonstrantami i policją 
doszło do starcia. Policja dała kiika str”. 
jów, poczem manifestanci rozproszyli się. 
jednak po chwili powrócili i obrzucili po 
'icję stołkami, butelkami i kamieniami 


Dwóch policiantów oraz kilkunastu mani 


iestantów ciężko rannych, porządek został 


przywrócony, 
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promień świazóy otworzy wystawę 


Arkíiurus zapali świaśła w Chicażo 


Niedawno pojawiła się w pismach po- 


. niższa niezwykła wiadomość z Chicago: 


U:oczyste otwarcie  międzynarodowei 
wystawy w Chicago zapowiada się jaka coś 
niezwykłego, Otwarcia wystawy mie dokoe 
na ani prezydent Stanów Zjedn. ani inna 
wyb. na csobistość Obrzędu teg: dokona 
— gwiazda. której światło przy pomocy po 
mys owego zastosowania komórek elek- 
try:zvych rozpali światła pałacu wystaw? 
wego Z korowodu świateł niebieskich za- 
szcz ,* ter. przypadnie gwieździe Arkturue. 


Czyż nie brzmi to jak jakaś fantastyczna 
bajka” 

Gw ezda, dalekie słońce, zagubione w 
przepastnych głębiach obszaru międzypla 
netarnego ma nagle wtrącać się w zakre: 
czynnosci prezydenta republiki czy inne 
ye wyb tnegc dygnitarza.... 

Czyż nie jest to wyjątkowe widowiske 


* w karisch kroniki niebieskiej i ziemskiej” 


< watorjum  Meteorologiczno-Magnetyczne w 


- gnęła jednak aktorka filmowa Ellinor Faire, 


A 


Tyn:czasem dziwna ta wiadomość mo 
że poizgać na faktycznych, istotnych pod 
sławazh. Pos'ada ona pewne dane praw- 
dopodobieństwa, a jeśli wydaje się fantasty 
zzną, petega to tylko na zbyt mało znanycł 
właściwcściach komórki foto-elektrycznej. 


„jeśo sztucznego oka elektrycznego, które 


wypraw.a najdziwniejsze sztuczki 


Światło świazdy, które ma otworzyć wy 
s awę, zachowa się w tym wypadku we 
aług peniższego opisu: 

Światło gwiazdy pada na soczewkę oh 
iektywu silnego teleskopu, w którego ogm 
sku zręczne ręce umieściły w kapsułce me 


piad ulega przerwie aż do chwil, kiedy 
aa komórkę padnie jasny promień światła 
W ninieiszym wypadku ma wkroczyć zde- 
cydowanie Arkturus, 


W chwdi., kiedy promień  Arktu'usa 
znajdz e się w ognisku soczewki telesopu 
ośw.et:: równecześnie komórkę fotoelek- 
tryczną która dzięki temu przepuszcza 
piąd. 


Prą1 elestryczny ze swej strony zwa! 
tia kontakt który znowu wpływa na dzia- 
talnoś* wielkiej baterji, zaopatrującej re: 
ilektory wystawy w siłę elektryczną, W 
tei same! węc sekundzie, kiedy prom eń 
gwiazdy wpadnie w soczewkę te/eskopn. 
zaleje pałac wystawowy oślepiające morze 
świateł. Promień gwiazdy w ten sposób o- 
świetli wystawę. 


Wybór Arkturusa nie jest przypadko- 
wy. lecz ma swoje przyczyny. Arkturu:, 
c.erwozawo-lśniące, olbrzymie słońce, jes‘ 
54 ziem. tak bardzo odległe. iż promień ʻe 
é=. szytrujący z szybkością 300006 kn n 
sekundę potrzebuje 40 lat, aby dobiec da 
naszej ziemi. Promień więc, który rozpa! 
światła wystawy chicagoskiej. rozpoczał 
swoją wędrówkę przez przestwcrza miedzy 
p.aneta-ne w r. 1893, przed 40 laty, 

Rok ten posiada również specialne zne 
czenie cla masta Chicago. W tym roku bo 
wem miasto urządziło pierwszą swoją wie. 
rą wystawę międzynarodową, która ciesz? 
ła się o'brzymiem powodzeniem. Tak wię” 
pomystowość techników amerykańskich łą 
czy tuta! romantykę niebieską z wspomn e 


niem hstorycznem w kronice ch wagoskiej, | 


Badania w Drezdenkłcu 

Pad tytułem „Niemiecka Troja“  zamie: 
szcza miesięcznik „Die Koralle“, sprawozda« 
nie z badań archeologicznych dokonanych w 
warowni w Drezdenku, położonej przy ujściu 
Warty do Noteci. Warownia ta, skła: 
dająca się z castellum maius i castellum minus 
była kluczem u wejścia do państwa polskiego. 
Warownia czuwała nad ważnemi drogami han: 
dlowemi, biegnącemi w kierunku północnym i 
południowym, była ośrodkiem wielkiej kaszte« 
lanji, a przez długi czas nawet rezydencją kró» 
lów polskich. Badania archeologa niemieckie: 
go stwierdziły istnienie 6 warstw od w. IX aż 
do czasu wojny 30+letniej. Pracami archeolo: 
gicznemi kieruje profesor. Unvorzag. 


Noww redrai szkła 

W Ameryce wydany został patent na nowy 
rodzaj szkła, które odznacza się tą właściwo» 
ścią, iż użyte jako szyba np. przezroczyste jest 
tylko z jednej strony, z drugiej zaś nie. Wy: 
nalazca obiecuje sobie wielkie zyski z rozpo» 
wszechnienia nowego szkła, które może się 
przydać w wielu wypadkach, 


Na łasce ulicy 


Bezdomna arma dzieci w Berlinie 


Nigcy jeszcze w Berlinie nie w działo 
sę tyie dzieci na uicach, oo w wieczór 
Sylwestrowy. Wszędzie ich pełno: na ul 
cach, kramach, przed wejściem do me- 
tro, przed sklepami, pod filarami kole mie; 
skiej.. Dzieci w wieku od 8—12 lat, mizer- 
re, lekko ukrane, drżące z zimna W zzię 
złych, zsiniałych od mrozu rękach trzyma- 
ią pud.łka z towarem: bananami. zabaw- 
sami, galanterją, zapałkami. 


*unki z domu, żyją życiem ulicy, kształcą 


Jan F. 7 lat, „Te małe myszki, które 


sę tutz;, wychcwują, tutaj też, z ulicy | sorzedsję, kupiłem sam u hurtown'ka. Pła- 


czerpią środki na swe utrzymanie. 
Rerorter jednego z w.elkich dzienn - 
sów berlińsk ch przeprowadził szereg w; 
wiadów z dz ećmi ulicy, Oto kilka z nich. 
Gastaw K, 11 lat. „Rodzice mo: są bez- 
«.botn'. Pieniądze, które zarabiam zatrzy 
mują d.a siebie. Chodzę do szkoły, a za to 
trzeba płac.ć. Mieszkam daieko od doms 


.ę za nie sześć fenigów sztuka, a sprzeda- 
ję po 10 fen'gów. Czasem zarabiam trzy- 
tzieśc. fenigów dziennie, Wszystko odda 
je mamie", ; 


Kurt R. 8 lat. „Niech pani kupi tę my 
szkę, oddam ją za dwadzieścia ien' gów 
Destałem ją od kolegi. Zaczynam dopiero 
handlować, Jak zbiorę 30 teniśów, pojadę 


talowe: komćrkę fotoelektryczną, Komórka 


zależnie od stopnia oświetlenia przewodz: 
lub nie przewodz! elektryczność, W ciem 
rości zachowuje się wrogo wobec niej, a 
simie oświetlena „przepuszcza” ją, W ra- 
-ie włączeniaskomórki w krąg elektryczny 


BESES PRA TTE CORE TYRAWA RZA ERES TC ARA 


Piamu słoneczne 
i odbiór radiowy 


„Neues Wiener Tagblatt“ donosi, że obser- 


Poczdamie stwierdziło po długoletnich obser* 
wacjach, że plamy słoneczne, które powtarzają 
się co 27 dni, są jedną z głównych przyczyn 
zakłóceń radjowych. Obserwatorjum to jest 
zdania, że niema sposobu uniknięcia tych za: 
burzeń w odbiorze radjowym. 


——— 


Relso:dowa rozwódka 


W Hollywood małżeństwa rozchodzą się 
bardzo szybko. Rekord w tej dziedzinie osią: 


która w trzy godziny po ślubie z maklerem 
giełdowym Johnem Daniels'em pobiegła do 
adwokata z wnioskiem o wszczęcie sprawy 
rozwodowej. 


Dziec! te tworzą całą armję małych nę- | bo matka nie chce, aby sąsiedzi zasi wie- 
' fetoelektryczna posiada tę właściwość, 'ż| jzarzy w Berlinie; wypędzone przez wa- |Criel, że sprzedaję na ulicy”. 


Z Teafru Narodoweśe w Warszawie 


PUNA MALARSWI í 


Na zdjęciu naszem widzimy scenę z ułworu Bernarda Shaw'a „Pierwsza sztuka Fanny" granej 
od kilku dni na deskach Teatru Narodowego w Warszawie. W scenie tej grają: (licząc od stro 


ny lewej) pp: Czaplińska, Malicka i Łapiński: 


co hurtownika i kupię sam myszki. Moia 
namą t.e wie jeszcze, że jestem sprzedaw 
cą ulicznym“ 

Egon S, 11 lat „Prawie wszyscy moi 
koledzy szkolni handlują na ulicy. Rodz - 
ce nie mają pracy, więc trzeba dać sobie 
iakoś radę, A nawet jeśli rodzice coś za- 
rzbiają, to jeszcze nie tyle. żeby wystar- 
szyło ćla wszystkich”, 


zą nam po piętach. Niech tylko zobaczą 
że przechodzień zatrzyma się przy mnie, 


Erwin L. 9 lat. „Nie mam braci tylko 
siostry Ale one nie mają ocwagi wyjść na 
uiicę, Trudnię się już oddawna handlem 
ulicznym. Dawn.ej bawiło to mn'e, teraz 
co innego,. twardy mus”. 

Jan M. 13 lat. „Mieliśmy sklep, aie oj- 
cec spiajtował, Moja matka wie, że sprze- 
daję cukierki na ulicy, Odkłada zarobione 
pieniądze, Gdy zbierze sią 5 marek kup' 
mi kamasze. W czerwcu kończę szsołę. Ni» 
wiem sam, co zrobię potem. Moi rodzica 
'eż nia wiedzą, co ze mną będzie”, 


ihn W O A 


WILLIAM J. LOCKE 


„Dziki Amos” 


(ihe coming of Amus) 
26) Przedruk wzbroniony , 


` Osądziłeś zebranych bez zrozumienia i bez 

miłosierdzia i teraz oni ciebie sądzą. Napewno 07 
rzekli, że jesteś strasznie ordynarny i że nie masz 
pojęcia o zasadach dobrego wychowania. Jeżeli 
chcesz to naprawić, to idź i przeproś tych, którzy 
cię zaprosili. Możesz wymyślić jakieś usprawiedli* 
wienie. Naprzykład, że przypomniałeś sobie na: 
gle, że musisz wysłać jakiś ważny telegram, 'albo 
że zobaczyłeś w tłumie przyjaciela, którego juz 
nie widziałeś od wielu lat, albo, że zapomniałeś się 
ze mną pożegnać. Wszystko jedno, co powiesz, 
byleś wrócił. 

— Nie wrócę — odparł Amos. 

Ogarnął mnie gniew. 

— Wrócisz, a jeżeli nie, to wynoś się z mego 
domu, gdzie cię oczy poniosą. Albo — albo. 

Czułem, że sam grzeszę brutalnością i hipokry: 
zją. Temu prostakowi, wychowanemu na ignoran= 
ckiej, napoły mistycznej, napoly judejskiej inter- 
pretacji chrystjanizmu, spaczonego przez Ezrę Bur 
dena, i nie mającego pojęcia o zwyczajach towae 
rzyskich, widok współczesnych menad, bachan= 
tek, faunów i pasterzy, tańczących swawolnie przy 
dźwiękach saksofonu, musiał się wydać Sodomą 


i Gomorą — Babilonem — dworent królowej Je: ' 


zabel. Zrobiło mi go się żal, ale nie miałem wy: 
boru. Cannes musiało zwyciężyć Warrarangę, bo 


jakżebym się inaczej wywiązał z polecenia zmars 
łej siostry? 

Ale złagodniałem. 

— Pójdę z tobą — rzekłem. 

Posłuchał już bez słowa protestu. Poszedłem 
z nim do restauracji, w której odbywała się zaba” 
wa, i przecisnąwszy się do stoika Crawley John: 
stone'ów, wygłosiłem przeproszenie i usprawiedli= 
wienie. Powiedziałem, że Amos musiał wyjść, bo 
zapomniał o czemś ważnem. Pani Crawley:John 
stone uśmiechnęła się do niego i poczęstowała go 
herbatą i ciastkami. Odmówił. Oczy jego, goreją* 
ce dziwnym blaskiem, wpatrywały się w zbity tłum 
tańczących, w ciasno splecione pary, kołyszące się 
w takt barbarzyńskiej muzyki. Dorota tańczyła z 
młodym Crawley:Johnstone'm, osobnikiem o ne: 
gatywnym wyglądzie. Dostrzegłszy mnie przymru 
żyła wymownie lewe oko. Amosa czekał przykry 
kwadrans. Uśmiechnałem się do niego, dla doda: 
nia mu odwagi i zaczałem rozmawiać z panią Craw 
leyzJohnstone. Przy długim stole zastawionym nie 
dopitemi szklankami i kielichami ze słomkami, by 
liśmy tylko my troje. Z niedopalonych papierosów 
wzbijały się niebieskie smużki dymu. 

Nagle Amos drgnął i wydał stłumiony okrzyk. 
Przytrzymałem go instynktownie za ramie. niby za 
obrożę psa, który chce się na kogoś rzucić. Posze» 
dłem oczami za kierunkiem jego sniewnego wzro= 
ku i zobaczyłem ksieżnę Nadie Ramiroff w ramio 
nach Ramona Garci. I mnie sie to nie podobało. 
Niedawno byłem świadkiem jak go potraktowała 
jk nędznego pachołka, a oto teraz pięknv Ame: 
'osanin promieniał, nie jak człowiek, którego 

. vjęto do łaski, ale jak ten. który sam przebae 


czył. Tańcząc, patrzył z obrzydliwem uwielbie= 
niem na jej podniesioną ku sobie twarzyczkę. — 
Nadja wyslądała niezapomnianie. Czarny, aksa» 
mitny  toczek kontrastował malowniczo z jasi:0* 
złotemi włosami i nieporównaną karnacją, którą z 
takim trudem odtworzyłem na płótnie. Tajemni: 
cze, zielone oczy błyszczały w świetle elektrycz 
nem jak szmaragdy. Wydekoltowana suknia z czar 
nego jedwabiu była przepasana złotym paskiem. 
Czułem, że Nadja zdaje sobie sprawe. że jest cza» 
rująca i oddaje się nastrojowi chwili. Tańczyła 
przytem jak sama piąta muza. Ale muszę przyz: 
nać, że i jej wymuskany partner (antypatyczna 
kreatura) tańczył zachwycająco. Patrzyłem na 
nich przez chwilę, jak nieprzytomny, tak mnie u: 
poiła boska harmonja ich ruchów. Nadija zobaczy 
ła mnie i uśmiechnęła się lekko. Po kilkunastu se% 
kundach znikli mi z oczu. 


Amos siedział z łokciami wspartemi na stole, 
oddychając ciężko. Ja rozmawiałem głośno z pa 
nią Crawley=<Johnstone, starając się przekrzyczeć 
muzykę. Jednocześnie obserwowałem go bacznie 
kątem oka. Orkiestra umilkła, ale zaczęto wołać 
encore i znów zagraa. Dorota przepłynęła koło 
naszego stolka, ale tym razem nie raczyła się obej 
rzeć. Jednocześnie wyłonili się z tłumu Ramon 
Garcia z księżną Nadją. Poczciwa pani Crawley* 
Johnston, nie orjentuiac się w sytuacji, zwróciła 
niepotrzebnie uwagę Amosa na piękną parę. 


— To księżna Ramiroff. Ci dwoje tańczą jek 
para zawodowych tancerzy. Więcej! Biją wszyste 


kie balety. 
(Ciąg dalszy nastąpi) 


Henryk S. 13 lat, „Ciężka to rzecz — 
hznde' uliczny. Konkurencja. Te bębny ła' 
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Z mokradeł - uprawne pola 


Olbrzymie „bonifica“ w Ilfalji 


Znaczenia robót publicznych wyjaśniać 
nie trzeba, Wszyscy rozum eją ich rolę w 
przeciwdziałaniu rczrostow: bezrobocia, a 
tem więcej.w podnoszen. majątku naro- 
uoweś» Wszystkie też państwa, uginają 
ce się pod ciężarem kryzysu gospodarcze- 
go starają się za wszelką cenę wpłynąć na 
ożywierie życia gospeda:czego przez or- 
$anizowanie na wielką skalę robót publi- 
cznych. Do tego środka walki ze skutka 
mi kryzysu sięgają Niemcy. Francja, An. 
glja, Stany Zjednoczone A. P. 


Mełjoracie ma wielka 
skalę 


Bodaj najśmielszemi przedsięwzięciami | s 
i najlepszem skutkami pochlubić się moża 
ftalja Żapoczątkowane te roboty przed 
dziesięcu iaty w dobie kryzysu nietylk> 
nie osiabły, ale przeciwnie. tempo ich zna 
cznie się wzmogło. Rząd faszystowski c- 
kazał ra imponującej wystawie w ogro- 
dach Borghese w Rzymie cały swój dz'e- 
sięcioletni w tej mierze wyviek, objęty mia 


nem „bonifica“. 


Bonifica cznacza meljoracje w wielkim 
stylu. Walka z malarją, która przez 2000 
lat prawie wyniszczała mieszkańców, czy- 
uąc meużytkami urodzajne częste strony 
italji, podjęła została i z nieznaną dotąd 
energją przeprowadzona, Malarja była pla. 
gą Campaśnii, doliny dolneg: Padu, na ni- 
zinach wzdłuż Adrjatyku, jak również w 
Kalabrj' oraz na mokradłach wzdłuż morza 
Tyrreńskiego. 

Osuszenie tych błot stanowi jeden rozdz 
„boniłica”, Drugą dziedzinę tej akcji sta- 
<owią prace w górach, zalesianie i umoc- 
nienie powłoki ziemnej na stokach gór. 
które w wielu częściach ksaju zostały ob- 
nażone aż do skały, 


Niemały wysiłek położeno na  opano- 
wanie wyzyskanie siły wodnej. Rzek” wło 
skie płyną z gór przeważrie i tworzą la- 
tem wątłe sirumyki, które zimą urastają 

do groźnych rzek, rwących z niebywała 
siłą po stokach gór. Niescne przez rzek. 
xamienie, drzewo itp. niszczą niższe czę. 
ści lądu, tworząc zapory, sa któremi pow- 
stają riewysychające baswska, Prace me- 
Koracyjne zaczęto więc os! powstrzymani. 
napora wód w górach i budowy kanałów 
w niższych częściach kraja. Nisko położo- 
ae mietsca błotne csuszano systematycznie 
na różnych poziomach, nainiższe przez u 
życie pomp Nadmiar woż; ujęto w zbicr- 
miki dla celów irygacyjnych. 


Z miljona lirów — 19 


Regulacja wód nie ogriricza się do osu- 
szania kłot, Mają one jednocześnie dostar- 
czyć wcdy okolicom suchem. Zwiedznjący 
Rzym łatwo mogą przyjrzeć się wielu przy 
kładom prac „bonifica”, Viace w Campa- 
gnii pyły pomyślane jako gomoc dla bez- 
robotnych i miały na ce!u osadnictwo bez 
robotnych na meljorowanych terenach. Je- 
dnocz?śnie ząś miały on: zapewnić dosta 
wę świeżych i tańszych prucduktów rolnych 


dla Rzymu, który musiał sę zaopatrywać | 344, do Palestyny 2354, 


zę źróveł picdukcyjnych ra dalekiej pół- 
rocy lialji Dla doprowadzenia*tych wiel- 
kich pastwisk, wypasających tylko w cza- 
sie zisay. do stanu uprawnego, trzeba by- 
to użyć ciężkich parowych pługów, by 
przeorać twardą powłokę wulkanicznej la- 
wy, usrytej pod cienką wzvstwą ziemi. Na- 
leży dzdać, że pola te byiy zawsze niszczo 
ne przez susze, Celem ułe wienia zaś ko. 
mun'kacji z Rzymem, wszystkie drogi w 


promieniu 50 km wokół Rzymu wybruko. 


wano, dla uniknięcia znowu przetudn enia. 
m'astą pobudować nowe wsie . miasteczsa 
nietylko dla osadników, ale i dla pracują- 
<ych w Rzym'e. 


Naik ardziej AYN dzietem SA 
zd ci” jest praca wykonana w pobliżu 
Rzymu nad osuszeniem błoi na północ od 
ujścia Tybru. Sześć lat temu było tam tyl-|: 
ko baynisko, Część próbowano już daw- 
niej cdwodrić, ale znaczna większość te- 
renu pozostawała stale pòt wodą gdzie 
jedynemi żyjącemi istotami były półdzik:e 
bawoły, sprowadzone tu — jak głosi poda 
nie — 'eszcze ptzez Hannibala. Obecn:e 
około 20.000 morgów, pomiędzy linją kole- 
‘ową a wybrzeżem morza zineljorowan? o- 
statecznie, doprowadzając e veniu do 
stanu uprawnogo. 


O pcżytku dokonanych prac  najieniej 
nówią cyfry. Liczba stałych mieszkańzśw 
„ego terenu podniosła się z 50 osób w r 
1925 —- przeważnie chorych na malarję — 
co zgórą 4000 obecnie, a w n'edłujim cza- 
zie dojdzie dc 8000; wartość produkcji z2ś 
z mniej niż 1.500.000 lirów w r. 1925 wzro- 
ua do 49,006 000 lirów w roku zeszłym, a 
może być przez dokończenie całego paru 
fospolerczega jeszcze podw jona. 


Blofa poniyjskcie 

Większej deniosłości, choć mniej z?a- 
wansowane jest dzieło osuszania błot pon- 
tyjskich. Zadanie to podejmowano już w 
czasach starorzymskich, wznawiał je P'us 
5-ty, ale dopiero cbecnie zapewn ono mau 
dpowiedni rozmach i wykonanie Pontyj- 
skie b'ota z niewygasającą malarją ciagną 
się od Rzymu wzdłuż drogi Appijstiei, 
gdzie na 60-tym kilometrze przekracza się 
Lowy mest „Mussolini* nad kanałem. vd- 
prowalzającym wodę do morza, 

"To dzieło melioracyjne, złożone z csu- 
szania bagien i nawodniania suchych oko 
c, obejmuje okołą„180.000 morgów. Na 


przestrzeni 
sich bagnisk, podlegających ciągłym za e- 
wom. Część zmeljorowanej ziemi podziele 
mo na 20-morgowe gospodarstwa, każie z 
domem i zabudowaniami gospedarskiemi, 
druga część (okolo 25.000 morgów) zna;du- 
ie się pod zarządem  „combattenti” į po- 
dzielora jest na dz'ałki 50-morgowe. Os e- 
alanie na tym terenie jeszcze się nie za- 
częło. Armja robotników otrzymuje jeszcze 
głace, ale z nich dobrani kędą osadn cy. 
Pierwsze siewy mają być dokonane przed 
przeprowadzeniem osadnictwa. 


Nad samem wybrzeżem zastesow:no 
ciekawy eksperyment, Traga hydrau!'cz- 
na wypiywa na głębszą wodę, pompuje muł 
bagnisty | wyrzuca go na pół suchy ląd, 
gdzie zatrzymują go tamy z wikliny, I tu 
otrzyma się nieco uprawnej ziemi wś*ód 
rybnych jezior. 

Niżwątpi wie sfinansowanie tak w el- 
kich robót ne było rzeczą łatwą. Wyma- 
ga ono specialneśc rozważenia, któremu 
też poświęciny miejsce osobne. 


Poseł Leopold Tomaszkiewicz. 


Reoślimu przemusiowa-iecznicze 
w gospodarce narodowej 


Na terenie Polski znajduje się około 200 
gatunków najważniejszych roślin rosnących 
dziko. Przy racjonalnie zorganizowanej zbiór 
ce praca zbierania tych roślin wobec ich wiel- 
kiej ilości mogłaby się całkowicie opłacić. 
Wśród roślin przemysłowosleczniczych około 
120 gatunków nadaje się do uprawy. Wśród 
nich znajdują się i takie gatunki, które nie ros 
ną u nas w stanie dzikim, jednak dostatecznie 
są zaaklimatyzowane, aby dały się uprawiać. 
Niestety, pomimo. wielkiej ilości tych roślin, 
saldo obrotu handlowego z zagranicą na tym 
odcinku jest dla nas ujemne i wynosi w roku 
1930 2.607.000 -zł (dotyczy to surowca roślin 
leczniczych, 
ków pachnących.i eterycznych, naturalnych 
oraz ekstraktów roślinnych używanych w me: 
dycynie), „W okresie ostatnich 6 lat wywóz 
ziół zagranicę wykazuje spadek; i tak jeśli w 
1926 roku wywieźliśmy 5.235 q, w:roku 1931 
3.513 q. Natomiast przywóz utrzymuje się na 
niemal niezmienionym poziomie w granicach 
ponad 5 tysięcy q. Pomimo kilkakrotnego nie: 


anyżu, kminu i kolendera, olejs- 


udania się racjonalnej uprawy: roślin, zazna: 
czyć należy, iż wynik ujemny tych prób uza: 
leżniony był od braku należycie zorganizowae 
nego handlu surowcami. Tak samo obecnie 
jak i przed kryzysem ceny tego artykułu pod: 
legały bardzo ostrym wahaniom, co często wy 
twarzało nieprzewidziane straty dla producen: 
ta. Drugą przyczyną ujemnie wpływającą na 
naszą produkcję rodzimą jest fakt, że nasz 
surowiec z trudnością wytrzymuje konkuren: 
cję z surowcem zagranicznym, który jest mae 
terjałem standaryzowanym i posiadającym za 
świadczenie urzędowego: zbadania pod wzglę: 
dem gatunkowym i jakościowym. Poważnym 
krokiem naprzód, zmierzającym do uregulo: 
wania i podniesienia wartości naszej wytwór: 
czości roślin przemysłowoleczniczych będzie 
taryfa celna, która obowiązywać będzie od paź 
dziernika 1933 r. a przewidująca dość wysokie 
cła na zioła lecznicze, sprowadzane do nas 
z zagranicy, a mogące całkowicie być wytwa= 
rzane w kraju. Cło to wyniesie średnio 2 zł 
40 gr. za kg. ' mę 


Emigracja z Polski . 
i powróć wychocdźców do kraju 


Według ostatnich danych. Głównego Urzę 
du Statystycznego, w ciągu 11 miesięcy r ub. 
wyjechało ' z Polski ogółem 19.685. emigrantów 
w tem 11.165 osób do krajów europejskich 
oraz 8.520 do krajów poząeuropejskich, Do 
Francji wyjechało 7.679 wychodźców, do Nie 
miec 360, do innych krajów europejskich 3.126 
do Stanów Zjednoczonych AP 1411, do Ka: 
nady 1057, do Argentyny 1724, do Brazylji 898 
do Urugwaju 439, do innych krajów Ameryki 
do innych krajów 


293 osoby. 

W tym samym okresie czasu powróciło do 
Polski 34323 wychodźców;-w tem 28947 z kra 
jów europejskich oraz 5367 z krajów pozaeu: 
ropejskich, Z Francji powróciło 23.470 osób, 
z Niemiec 908, z innych krajów europejskich 
4569, ze Stanów Zjednoczonych AP 586, z 
Kanady 1886, z «Argentyny 2028, z Brazylji 36, 
z Urugwaju 105, z innych krapów Ameryki 9, 
z Palestyny 89, oraz z innych krajów 637 
osób. ] 


tej były w'elkie kręgi gtębo- | 


W stam spoczynku 


W stan spoczynku zostali przeniesieni sę: 
dziowie Najwyższego Trybunału Administra: 
cyjnego pp. dr. Władysław Podczaski, Roman 
Wall i Józef Frycz. 


maea 


Polski ser do Afryki 


W, ciągu ostatnich kilku tygodni polskie fir- 
my eksportowe nawiązały ściślejszy kontakt 
z Algierem, stwierdzając możliwość dostaw 
szeregu gatunków towaru na ten rynek, a 
zwłaszcza sera. Stwierdzono jednakże przy 
tem, że szerszemu rozwojowi stosunków han: 
dlowych w tym zakresię stoi na przeszkodzie 
kontyngentowanie importu sera do Algieru, w 
którego ramach rząd francuski udziela impor: 
terom pozwoleń na przywóz tego artykułu 


Defu reż 


W czasach ostatnich powstała w Katowi: 
cach fabryka dętego ryżu, której produkcja — 
jak się okazuje obecnie — nietylko całkowicie 
pokrywa zapotrzebowanie rynku wewnętrzne« 
go, lecz nawet pozostawia pewne nadwyżki na 
wywóz zagranicę. W ten sposób rynek polski 
uniezależnił się w zupełności od dostaw zagra: 
nicznych tego artykułu, lecz możliwości eks 
portowe są narazie dość ograniczone ze wzglę: 
du na silną konkurencję wytwórni zagranicze 
nych, głównie zaś holenderskich, italskich i nie 
mieckich. 

W chwili obecnej prowadzone są badania 
co do możliwości rozszerzenia wywozu tego 
artykułu naszej produkcji zagranicę, gdyż wi: 
doki w tym kierunku istnieją śednak i mogą 
być wykorzystane, 


Hodowla lisów 


srebrnych 
w Rosii Sowiechiej 


W całej Syberji rozwija się na wielką skalę ho- 


dowla lisów srebrnych, dostarczających cennych 

skórek na futra damskie. Do największych tego 

rodzaju farm należy farma, położona na wyspie 

Karagin na morzu Beringa. Na zdjęciu naszem 

widzimy kierownika tej farmy ze wspaniałym 
okazem lisa srebrnego "w ręku. 


Dodaini bilans handlowy 
"2a rok 1932 wynosi 222 miljony zł. 


był pszedewszystkiem objawem związanym | zł, tytoniu o 4 milj. zł, skór wyprawionych 
z sezonowem ożywieniem wysyłek zagran' |o 400 tys zł, nasion oleistych o 1.1 miij. zł, 


Bilars handlu zagranicznego Polsk. w 
1932 r. zamknięty został saljem dodata.em 
w wysokości 221 miljonów 820 tys. zł. We. 
dług prowizorycznych obliczeń, wywieźl:ś- 
my w ciągu całego 1932 r. 13.503.539 tou 
t warów o wartości 1,083.601 tys zł. Do 
Polski przyw ez'ono w r. ub. 1.786.801 ton 
towarów za sumę 861.981 tys. zł. 

Najn:ższe obroty zagraniczne Polski w 
1932 :. były w czerwcu. Od lipca r. ub. 

čal s: zauważyć pewien wzrost tych obro. 
tów, które «ropniewo z sumy 151,9 milio- 
nćw 7I we wrześniu r. ub, wzrosły do su- 
my 177,5 miljn. zł w listopadzie r. ub. O. 
statni miesiąc r. ub, tj. grudzień przyniósł 
kki spadek cbrotów zagranicznych Pol 
ski Zwększenie przywozu do Polski w 
crugiei połowie r, ub, nesiło charaster 


przypadkowych odchyleń od wyją'kowo nil 
importu. wzres! | padki 


skieg» poziomu naszego 
zaś nić» abromrjy w ame awejym czasie 


nicę szeregu najważniejszych artykułów 
naszego wywozu. 

W grudniu r, ub, wywieziono z. Polsk: 
wedłus tymczasowych obliczeń 1.309.428 
ton towarów za sumę 92.959.000 zł, przy: 
wieziono zaś 203.030 ton towarów za sumę 
77.562000 zł — Wobec tego saldo dodat. 
rie w grudniu r. ub. wynosło 15.397.000 
zł, a więc zmniejszyło się w stosunku do 
ustopada r. ub. o 8.683.000 zł. j 

W porównaniu do listopada r. ub. zwię: 
kszył się przywóz następujących artykw 
„ów: cytryny i pomarańcze o 800 tys, zł, 
kawa, Łerbata, kakao o 400 tys. zł, skóry 


-surowe o 400 tys. zł, żelastwo o 400 tys. zł, 


z.aszyny elektryczne o pół m.ljona złotych 
juta i cdpadki o 1 miljon zł, wefna i od- 
so 3,2 miljciy zł” — Natomiast 
zmniejszył sia przywóz: śledzi o 1,2 mli 


F 


M; 


Uuszczów zwierzęcych technicznych o 600 
tys. zł, garbaików o 1,6 milj. zł, tkanin je- 
swabnych o pół miljena złotych. 

Wywóz z Polski w grudniu r, ub. zwię- 
kszył się: jęczmienia o 1,6 mlj. zł, beko- 
nów o 1,1 milj. zł, podkładów kolejowych 
o pół milj. zi skór surowych o 600 tys. zt, 
węgla o 600 tys, zł, parafiny © pół miij. zł, 
tur o 800 tys. zł, — Natomiast zmniejszył 
się wywóz: żyta o pół milj. zł, mąki pszen- 
nej i żytniej o 400 tys. zł, grochu o 400 tys. 
zi faso“ o 1.2 milj. zł, cukru o 800 tys. z?, 
jej o 3,1 mily, zł, pasz o 600 tys. zł, trzody 
chlewue; o 800 tys. zł, gęsi o 1,2 miij zł 
bali, desek ' łat o 400 tys. zł, nasion ole- 
istych o 400 tys zł, nawozów sztucznych 
a 600 tys, zt szyb, żelaza i stali o 900 
tys. zł 


. 
nan 


RCA a SSR 


- liście przyjęci w poczet członków organizacji 
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„Lećjon Młodych w Bydgoszczy 


wkroczył na forum społeczne 


Jak już pokrótce donosiliśmy, w niedzielę 
dnia 8 stycznia br, odbyła się w Bydgoszczy 
inauguracja placówki „Legjonu Młodych“, w 
czasie której kadra młodych wyznawców i 
ypadkobierców idei legjionowej, po kilkumie: 
sięcznej pracy nad sobą, poraz pierwszy wy: 
stąpiła na szersze forum życia społecznego, — 
by odtąd brać zawsze czynny udziął w pracy 
i walce ọ Nową Polskę. 

Oficjalną inaugurację poprzedził końcowy 
egzamin z kursu kandydackiego, jaki odbył 
się w przedzień uroczystości w świetlicy Ro 
dziny Policyjnej w obecności komendanta 
Grupy Zachodniej leg, Sobonia z Warszawy, 

Właściwą uroczystość inauguracyjną, ode 
bytą w niedzielę o godz. 11 w wielkiej sali 
Strzęlnicy poprzedziła solenna msza św. w 
kościele Klarysek, odprawiona przez ks, Menc» 
la, Oprócz młodych legjonistów, w nabożeńs 
stwie udział brali przedstawiciele władz i 
bratnich organizacyj miejscowych, 


Na krótko przed godz. 11, pięknie przy: 
branż sala Strzelnicy poczęła się wypelniać 
uczestnikami akademji i licznymi gośćmi — 
którzy zajęli wszystkie miejsca. Z boku, 
prostopadle do sceny, ustawili się w dwusze: 
regu młodzi legjoniści, którzy w dniu tym, po 
złożeniu uroczystego ślubowania mieli się stać 
oficjalnemi członkami wielkiej rodziny legjo: 
nowej. Było ich zgórą czterdziestu, Przed 
sceną  przybraną godłem państwowem i por 
tretami najwyższych dostojników Rzeczypo= 
spolitej: Pana Prezydenta i Pierwszego Legjo 
nisty, honorowego członka Legjonu Młodych 
Marszałka Józefa Piłsudskiego, stanęły poczty 
sztandarowe, Sztandar Okręgu poznańskiego 
LM otaczały poczty sztandarowe miejscowego 
Związku Strzeleckiego i Zw. Weteranów Po: 
wstań „Narodowych. 


Akademję inauguracyjną zagaił okoliczno 
ściowem słowem wstępnem komendant byd- 
goskiego obwodu L. M. leg, inż. Rudolf Mys 
słakowski, witając przedstawicieli władz wo) 
skowych,. państwowych, samorządowych i or 
ganizacyj społecznych z pp.: dow. 15 dyw. 
piechoty gen. Thommee, wicestarostą Czubiń 
skim, zast. prez. miasta, radcą inż, Regamey, 
komendantem pow, P. P, pkom. Relewiczem, 
reprez. Zw. Leg. Polskich inż, Ostrzyckim i 
Kramowskim, prezesem Rady Rrodzkiej BB 
WR inż Lisieckim, przew. Rodziny Policyjnej 
na powiat Relewiczową i in, na czele, oraz 
delegację Legjonu Młodych i miejscowych le: 
gjonistów. 

Zkolei członek komendy bydgoskiego ob: 
wodu L M leg. Horbaczewski odczytał dekla 
rację ideową Legjonu Młodych — Związku 
Pracy dla Państwa, która w sposób jasny, zde 
cydowany i prosty określa cel spadkobierców 
idei legjionowej, a który to cel streszcza się w 
zdaniu „Prawem  naczelnem — dobro Pań: 
stwa”. 

Po tem przygotowaniu nastąpił moment 
najuroczystszy akademji inauguracyjnej — ślu 
bowanie Chwila ta, niezapomniana dla tych, 
którzy przyrzeczenie składali pozostanie za» 
pewne niezatartą w pamięci również przygod 
dnych świadków tego aktu, choćby niektó: 
rych z nich tylko ledwie dostrzegalna nić z 
ideą Sapo: łączyła. bę Ograbił 230 kościołów. 

Gdy ostatnie słowo ślubowania zamilkło W toku śledztwa prowadzonego przez pro 
w nastrojowej ciszy — komendant Grupy Za. | kuratora Glacu na Śląsku Opolskim, w sprawie 
chodniej leg. Soboń udekorował nowych człon | zatrzymanego pod zarzutem włamań do kościo 
ków L. M. odznakami organizacyjnemi, jako | łów, K. Butnickiego, wyszło na jaw, że dokonał 
widomemi znakami wspólności ideowej. Do» | on w tamtych okolicach 230 włamań do kościo 
konawszy tego aktu, kmdt. leg. Soboń złożył | łów i kas parafjalnych- Butnicki jeździł na mo; 
pionierom nowej placówki legjonowej życze: | tocyklu przez półtora roku, mając zgóry opra- 
nia owocnej pracy, odzywając się do nich | cowany płan włamań oraz upatrzone miejsce, 
w te słowa: 


„Przez uroczyste złożenie ślubowania zost „ 


stąpiło składanie życzeń nowej placówce, któ 
re zapoczątkował kurator akademickiego Obw 
L. M., leg. prof, dr. Jakóbski z Poznania, wys 
rażając swoją radość z okazji powstania obz 
wodu LM w Bydgoszczy. W dalszym ciągu 
życzenia składali: reprezentant Związku” Le 
gjonistów Polskich, wiceprezes tut. Oddziału 
leg, inż Ostrzycki, przedstawiciel p. prezy» 
denta miasta, p. radca inż. Regamey, gen. 
Wiktor Thommee, prezes Rady Grodzkiej B 
BWR inż. Lisiecki, przedstawiciel akademice 
kiego Obwodu LM leg. Spirydowicz z Pozna: 
nia, przedstawiciel akademickiego oddziału 
ZS, leg. Nurkowski z Poznania, komendant 
poznańskiego Obwodu Miejskiego L, M., leg 
Pągowski, 


Dziękując za życzenia, kmdt. leg. Mysła 
kowski odczytał depesze gratulacyjne nade 
słane z okazji inauguracji przez prezesa Koła 
Senjorów LM w: Poznaniu, p. więewojewodę 
Kauckiego, komendanta LM Okręgu Toruń: 
skiego, Radę Pow. Zawodowego Zw. Wło» 


Od Komitetu budowy łodzi podwodnej im. 
(Marszałka Piłsudskiego otrzymujemy co na: 
stępuje: 

Dnia 31 sierpnia 1926 roku Redakcja „Pol: 
ski Zbrojnej“ z inicjatywy red, Stanisława 
Poraj+Koźmińskiego rozpoczęła zbieranie skła 
dek na kupno, lub budowę łodzi podwodnej 
im. Marszałka Piłsudskiego. Na zasadzie 
przytem porozumienia z Komitetem Floty Na 
rodowej zbiórka na łódź podwodną prowadzo 
na była li tylko pośród wojska. Mimo to 
ograniczenie jednak ofiarny wysłłek oficerów, 
podoficerów i szeregowych był tak poważny, 
że po latach sześciu umyślny Komitet Fuńdu: 
szu Łodzi Podwodnej im. Marszałka Piłsude 
skiego, zatwierdzony przez Ministerstwo Spr. 
Wojskowych, posiada na rachunku swym w 
Banku Gospodarstwa Krajowego i na koncie 
czekowym w Pocztowej Kasie Oszczędności 
łącznie 1.488.650 zł, Suma ta wzrasta dzięki 
naplywającym składkom w stosunku zł 4000 
miesięcznie Oraz dzięki oprocentowaniu o zł 
90.000 mniej więcej rocznie, 

Komitet więc dysponuje w ten sposób su 
mą bardzo poważną, która przy poparciu spoz 


Q strzały księżniczki 

W Sądzie Apelacyjnym w Warszawie roz 
pocznie się sprawa ks. Zofji Woronieckiej ska- 
zanej w swoim czasie przez Sąd Okręgowy na 
3 lata twierdzy „za zabójstwo kupca Boya. Po- 
wodem zabójstwa było złe traktowanie oskar” 
żonej przez Boya, który za miłość odpłacał ko 
chance poniżeniem i zdradą. 

Proces ze względu na romantyczne podłoże 
budzi duże zainteresowanie. 


Oficer — żonobójca 

W warszawskim sądzie okręgowym wojsko” 
która za główny swój trud życiowy obrała | wym rozpatrywano zbrodnię żonobójstwa, po- 
służbę na rzecz Państwa, za główny pion su: 
mienia obywatelskiego — poczucie odpowie: 
dzialności za Jego losy... My nie chcemy, 
żeby życie Polski płynęło obok nas, — ale 
przez nas, żeby rzeczywistość polska kształ: 
towała się bez naszego udziału, — ale żeby 
łożysko naszych dziejów żłobiła myśl i ręka 

Idźcie i głoście nasze święte hasła, że czło 
wiek pracy i żołnierz są elitą Narodu, że 
krew i trud — największą świętością narodo» 
wą, że dobro Państwa jest dobrem wszyste 
kich obywateli; idźcie jako awangarda młode 
go pokolenia, która dziś pierwsza z pochodnia 
mi myśli twórczej rzuca się w mroki życia 
społecznego, życia, które czeka na nowych lu . 
dzi czynu, na silne charaktery..." ub. sobotę w Poznaniu- 

Po przemówieniu komendanta L. M. Okrę Jedno krwawe zajście miało miejsce przy 
gu poznańskiego, leg. Wł. Bociańskiego. na: ulicy Szwajcarskiej 1 w mieszkaniu kupca Leo 


zany on został na 6 lat więzienia. 


Gorgonowa — w roli świadka 

Przed krakowskim sądem apelacyjnym to* 
czyła się sprawa o nadużycia na sumę 30000 
zł. rzekomo popełnione w krakowskim gminnym 
urzędzie opłat i poborów przez niejaką Szczyt” 
kowską. Sensacją swojego rodzaju było powoła 
nie na rozprawę w charakterze świadka Gorgo- 
nowej która siedziała w jednej celi więziennej 
ze Szczyrkowską, 


O O w Z Ea, 


Dwa krwawe dramaty miłosne 
w Poznaniu 


Dwa krwawe dramaty milosne rozegrały się 


pełnionego przez oficera J- J. Zarębskiego, Ska |- 


ściańskiego w Bydgoszczy oraz delegaturę Za 
rządu Gł na Pomorze Zw. Weteranów Pow 
stań Narodowych z r. 1914. 

Drugą część akademji inauguracyjnej wy: 
pełniły produkcje wokalne ; muzyczne oraz 
deklamacje. Po odegraniu przez orkiestrę 61 
pp. marsza I Brygady, leg. Matczyński wygl- 
sił kilka okolicznościowych utworów wierszo« 
wanych, poczem znakomity śpiewak, znany w 
Bydgoszczy artysta Teatru Miejskiego p. Ci 
rin adśpiewał szereg pieśni legjonowych przy 
akompanjamencie fortepianowym kapelmistrza 
61 pp p. por. Kuczery. Występ cenionego w 
mieście artysty spotkał się z gorącym aplau: 
zem audytorjum, które długo  oklaskiwało 
każdą jego pieśń. 

Po deklamacji leg, Franciszka Lewandow: 
skiego, wystąpi z koncertem leg. Mlynar- 
czyk (skrzypce) i Jędrzejewski fortepian), — 
którzy odegrali szereg utworów. 

Marszem I Brygady wykonanym przez or: 
kiestrę wojskową uroczystość zakończono. 


Z aa 


Na łódź podwodna 
im. Marszałka Piłlsuds 


eso 
łeczeństwa cywilnego może pozwolić na zrea: 
lizowanie głęboko patrjotycznej myśli. 

Już w r. b. jedna z firm zagranicznych zło 
żyła komitetowi projekt budowy nowej, współ 
czesnej lodzi podwodnej, wprawdzie o ma: 
łych rozmiarach, Projekt przewidywał przy: 
tem czas trwania budowy łodzi na lat trzy 
przy rozłożeniu płatności na znacznie dłuższy 
termin, co już umoźliwiałoby komitetowi za» 
warcie tranzakcji, Rządząc się wszakże zasa 
dą przezorności, komitet postanowił odłożyć 
szczegółowe rozważenie tej propozycji do 
zgromadzenia większej kwoty, zwłaszcza, że 
suma zgromadzona dotychczas stanowi mniej 
więcej jedną piątą ceny łodzi podwodnej. 

W związku z powyższem, biorąc pod uwa: 
gę rozwiązanie Komitetu Floty Narodowej, a 
więc tem samem nieistotność początkowych 
ograniczeń, Komitet Łodzi Podwodnej im. 
Marszałka Piłsudskiego zwraca się do całęgo 
społeczeństwa z gorącą prośbą o dalsze wpła: 
canie składek na konto czekowe PKO Nr, 
13.782. 

Z drobnych wpływów tworzą się potężne 
kapitały! . 


na Macioszka. W krytycznym dniu przybyła do 
niego narzeczona p: Józefa Wawrzyniakówna- 
Pomiędzy narzeczonymi doszło do nieporozu, 
mień Macioszek miał zaniedbywać p. W. na 
rzecz innej kobiety. Zrozpaczona i oburzona 
zdradą narzeczonego Wawrzyniakówna w cza 
sie odwiedzin wyjęła rewolwer i postrzeliła na 
rzeczonego: Macioszek został ciężko postrzelony 
w głowę: Bezpośrednio po oddaniu strzału do 
narzeczonego Wawrzyniakówna strzeliła do sie 
bie, raniąc się w szyję i twarz. 


Podobne zajście rozegrało się w sobotę w 
godzinach wieczornych na Jeżycach przy ulicy 
Patrona Jackowskiego 35. Do mieszkania 28- 
letniej Teresy Cichej pracownicy Monopólu Ty- 
toniowego przyszedł narzeczony jej Czesław 
Kowalski, W czasie rozmowy doszło do sprzecz 
ki, Kowalski wystrzelił w stronę narzeczonej, 
raniąc ją ciężko w klatkę piersiową. Areszto” 
wany sprawca strzału tłómaczy się, iż padł on 
przypadkowo w czasię oglądania broni, nato” 
miast postrzelona zeznała że narzeczony roz 
myślnie do niej strzelił gdy wyprowadzała go 
z mieszkania: i 


Zamiast zapłaty i 


podcięli brzytwą gardło szoferowi 


Onegdajszej nocy w łódzkiej taksówce nr. 
177 rozegrała się krwawa tragedja, 

Na postoju dorożek przy zbiegu ulic Piotr 
kowskiej i Cegielnianej do taksówki or. 177 
wsiadło trzech osobników, którzy kazali się od 
wieźć na ulicę Dąbrowską. Tutaj na tle zaplaty 
powstał spór między szoferem Wędziszem a 
pasażerami, którzy byli podchmieleni. Jeden z 
nich dobył rewolweru i strzelił kilkakrotnie do 
szołera, kule” na szczęście chybiły. Wówczas 
drugi z pasażerów rzucił się na szofera z brzyt 
wą i podciął mu gardło. 

Wędzisz do tej chwili nie odzyskał przyto 
maności i nie wiadomo czy uda się go uratować 
— Nie jest wykluczonem, że miał tu miejsce 
napad na tle rabunkowem- 


Ciekawe zestawienie 


kosztów uśrzymamia 

zaśra icą iw Polsce 

Przeprowadzona niedawno ankieta Między: 
narodowego Biura Pracy o kosztach utrzymae 
nia w szeregu miast europejskich w porówna» 
niu z kosztami utrzymania w Detroit dała wy 
soce ciekawe rezultaty. 

Ankieta ta wykazała, że Warszawa w stycz 
niu 1931 r. była jednem z tańszych miast w 
Europie i koszt utrzymania robotnika był w 
stosunku do Detroit niższy o 36%. Tańszem 
miastem był jedynie Stambul, naogół ne równi 
były koszty utrzymania w Antwerpji i Rotter- 
damie, podczas gdy we wszystkich innych mia 
stach europejskich koszty utrzymania były 
znacznie wyższe. 

Szczegółowe wskaźniki wynosiły: Detroit 
100, Berlin 70—86, Frankfurt 82—89, Kopenha- 
ga 83—91, Sztokholm 98—104, Helsinki 83, Pa- 
ryż 80—87, Marsylja 75—81, Antwerpja 61 
do 65, Rotterdam 64—67, Manchester 69—73, 
Cork 85, Warszawa 64, Stambuł 57. 


———— 


Zadiużenie rolmiciwa 
w Banku Polsiim 


Kredyt na rejestrowy zastaw rolniczy w 
Banku Polskim wynosił w końcu grudnia r, ub. 
15,5 milj, zł Wo porównaniu ze stanem 
z przed roku, kiedy zadłużenie z tego tytułu 
doszło do kwoty blisko 40 milj, zł, oznacza to 
różnicę na niekorzyść tegorocznej akcji. W 
portfelu Banku znajdowało się na ultimo gru- 
dnia weksli rolniczych z tęrminem płatności 
od 3—6 miesięcy na sumę 78,6 milj. zł, czyli 
w porównaniu z listopadem r. ub. oznacza to 
wzrost o 8,6 milj, zł. 

Stan zadłużenia rolnictwa z tytułu kredy: 
tów sezonowych włączony został do obliga- 
banków państwowych, a mianowicie Banku 
Gospodarstwa Krajowego i Państwowego Ban: 
ku Rolnego, 


Profesty wekslowe 
w Łodzi 


Według danych Sądu Okręgowego w Łodzi 
w okresie r. 1932 zaprotestowano w całym o- 
kręgu łódzkim 366.183 sztuk weksli krajowych 
na sumę 64.150.674 zł. (Z sumy tej przypada 
na samą Łódź 315.876 sztuk weksli krajowych 
na sumę 54.769.550 zł. Liczba zaprotestowa: 
nych weksli w r. 1932 w porównaniu do roku 
poprzedniego nie uległa wielkiej zmianie. 
Zmniejszyła się suma protestów weksli krajo: 
wych oraz wzrosła sumą protestów wekslo: 
wych zagranicznych. Podkreślić należy, że 
w okresie ostatnich lat ujawnia się na rynku 
łódzkim stały spadek sumy protestów weksli 
krajowych. 


Sprawa podatku 
od nieruchomości 
Ministerstwo: Skarbu wyjaśniło sprawę wy 
miaru podatku od nieruchomości. Jak wynika 
z tego wyjaśnienia, podstawą wymiaru podat- 
ku jest ogólna suma komornego. Zgodnie z 
ustawą o ochronie lokatorów właściciel domu 
może na zasadzie pisemnej umowy z lokato= 
rem: pobierać komorne wyższe, niż przewidu: 
je ustawa. W tych wypadkach podatek od 
pieruchomości powinien być wymierzany od 
komornego umownego, nie zaś od przewidzia: 
nego ustawą. Natomiast przy wymiarze po: 
datku nie będzię uwzględniana okoliczność po 
bierania przez właściciela domu, podlegające: 
go ustawie o ochronie lokatorów, komornego 
niższego, niż komorne przewidziane tą usta» 
wą. b 


Wegiel polski na rynku 
włosisim 


Według ostatnich obliczeń statystycznych, 
przywóz węgla do Italji w okresie pierwszych 
9 miesięcy roku ubiegłego wykazał w stosunku 
do podobnego okresu roku poprzedniego spa» 
dek o 25%, obniżając się z 7.994000 ton do 
5,969,000 ton. Polska, która jest trzecim co 
do wysokości dostawcą węgla na rynki Italji, 
po Anglji i Niemczech, przywiozła w tym o» 
kresie 356.000 ton, przyczem zmniejszenie nas 
szych dostaw było o wiele mniejsze, niż os 
gólnego importu węgla do Italji. Zniżka dos 
staw naszego węgla wyniosła tylko 6% w po 
równaniu z rokiem 1931. 


Z cenirali imporfu kawy 


Rada nadzorcza Centrali importu kawy zaj 
mie się projektem budżetu na rok bieżący, 
sprawą zmiany niektórych paragrafów statutu 
w dostosowaniu do warunków, a wreszcię kwe' 
stją podwyższenia obecnego kapitału zakłado» 
wego. Należy zaznaczyć, że sprawa podwyże 
szenia kapitału stała się obecnie szczególnie 
aktualna ze względu na dalsze zgłoszenia ime 
porterów, którzy nie zdążyli przystąpić “0 
Centrali w chwili jej organizowania, 


CZWARTEK, DNIA 12 STYCZNIA 1933 R 


KRONIKA 


czwartek TORUŃ 
Kalendarzyk rzym.-kat. 
Środa Honoraty 
Czwartek Arkadjusza 

— Nocny dyżur aptek, W śródmieściu dy: 
żuruje od czwartku dn, 5 stycznia 1933 r. ap: 
teka pod Lwem, Rynek Nowomiejski. Na Byd 
goskiem: św. Anny, Mickiewicza 98, Na Mo: 
krem: Pod Łabędziem, Kościuszki 15. 


Książnica miejska im. Kopernika (ul. Wy: 
soka) otwarta codziennie z wyjątkiem niedziel 
i świąt od godz, 9,30—12 i od 16—19,30. 

— Bibljoteka T. C. L. (ul. Wysoka 16) 
otwarta codziennie z wyjątkiem niedziel i 
świąt od godz. 11—13!'/+ i 16—19. 

Bibl. Francuska, mieszcząca się u p. Hoza: 
kowskiego (ul. Mostowa, I ptr.), otwarta we 
czwartki od godz. 17—18, 

Świetlica w szkole powszechnej przy ulicy 
Bażyńskich otwarta codziennie od godz. 18 
do 20. Wstęp bezpłatny. 

Świetlica Związku Pracy Obywatelskiej Kos 
biet przy ul. Łaziennej 24 otwarta jest we wtor 
ki, środy i czwartki od godz. 17—18. Czytele 
nia dla inteligencji bezrobotnej, mieszcząca się 
w świetlicy, otwarta jest w środy od godzi: 
ny 17—18. 
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stycznia 


Repertuar teatru: 
Środa 11 bm. godz. 20 „Noc sylwestrowa“. 
Czwartek 12 bm, g. 20 „Moja panna Mama' 


Repertuar kin: 
Światowid — „Człowiek:małpa*, 
Palace — „Wyrok Morza“. 
Lux — „Rasputin“. 
Mars — „Na rozkaz kobiety“ł 
Corso — „S. O. S.“ i „Max Linder jako 
król cyrkowców*. 


„Na rozkaz kobiety“ 


,-.(fDrata "iaszim) 
Dramat niezwykłej kobiety, którą potęga 
uczuć wyniosła z ulicy na wyżyny tronu. 


W roli głównej nasza rodaczka 
Pola Negsri. Realizacja Paul Stein. 


NADPROGRAM: 
Cztery strony świata — Foxa, 


UWAGA: Ze względu na olbrzymi koszt 
filmu ceny miejsc podwyższono o Io gr. 


Początek seansów w sobotę o g. 17 19 2leej. 
w niedzielę od 15. Ceny miejsc od 0.30—1 7. 


Sióg w płomieniach 
Dwa alarmy Siraży Pożarzej 

Wcz»raj © godz. 10.10 przed poł. zaa- 
la-mowano straż pożarną na ul. Grunwald: 
ką, gdzie się palił stóg słomy, własność wła 
ściciela mleczarni przy Szosie Chełmiń. 
siej. - 

Akc,a gaszenia. pożaru trwała aż do ġo- 
dziny 2 po poł. 

Tego samego dnia zaalarmowano straż 
pożarną o godz. 22,30 na ul. Św. Ducha % 
gdzie w mieszkaniu p. Nowakowskiei “a 
2 piętrze zapaliło się w pobliżu pieca belko 
wanie. Straż pożarna ugas:ła pożar, wyrą- 
bując t>porami palące się części belkowa 
ne. Akcję ukończono do godz. 23 45. 


Ofiary ma bezrobotnych 


Donosi się, że na skutek apelu tut. Kom* 
tetu w naszem czasopiśmie o składanie ofiar 
na rzecz bezrobotnych zamiast życzeń nowoe 
rocznych złożyli na rzecz Miejskiego Komi 
tetu do Spraw Bezrobocia w Toruniu w Ko: 
munalnej Kasie Oszczędności miasta Torunia: 
p. radoa wojew. Ziegert 5 zł, p. W. Meyza 
5 zł, p. Tyrakowski 10 zł. 

Pani M. Bereźnicka z Otłoczyna złożyła w 
administracji naszego pisma zł 2 na bezrobot: 
nych miasta Torunia, 


tintat dźwiękowy 
nl. Warszawska 


4 iasta 

— Kancelarja Komendy Przysposobienia 
Wojskowego na miasto Toruń przeniesiona 
została do budynku przy ulicy Piekary 37:39 
— I piętro. 


` — Wielki dancing karnawałowy Polskiego 
Biał, Krzyża, który odbędzie się w miejsce 
tradycyjnego balu w sobotę, 14 bm. w kasynie 
Garnizonowem, budzi coraz większe zaintere: 
sowanie wśród ster towarzyskich Torunia i 
zgromadzi niewątpliwie wszystkich przyjaciół 
Polskiego Biał. Krzyża, Sekcja Fin, Prop, li- 
czy na życzliwe poparcie już ze względu na 
cel swej pracy, którym jest krzewienie kultu: 
ry, dawanie opieki i pokarmu umysłowego 


Gwiazdka w Pomerskiem Zrzeszeniu 
Wojewódziciem ZPOK. 


Pomorskie Zrzeszenie Wojewódzkie Związ | poświęcone drzewko i po odśpiewaniu chóral: 
ku Pracy Obywatelskiej Kobiet rozpoczęło | nem kolend dzieci zostały obdarowane sło: 
uroczystości świąteczne od swoich najmłod: | dyczami, W wilji wzięły udział również dzie 
szych pupilków z utęsknieniem wyczekujących | ci sieroty po funkcjonarjuszach policji pań: 
„gwiazdki“ į bożego drzewka, W dniu 22ego | stwowej, któremi opiekuje się Rodzina Poli: 
grudnia popołudniu odbyła się uroczystość | cyjna i dożywia je w kuchni dla bezrobotnej 
choinki w „Żłóbku dziennym”, Bardzo ła: | inteligencji. 
dnie ubrane drzewko ustawione było w środ: W niedzielę 8 bm odbył się opłatek w 
ku zagrody dla dzieci, a maleństwa skupiły | świetlicy dla dziewcząt pozaszkolnych. O g. 
się wokoło  roziskrzomemi oczętami wpatrzo | 3 popołudniu zebrało się 21 dziewczynek i 
ne w upragnione drzewko. Przewodnicząca | kilkanaście ich matek. Dziewczęta same z 
ref. Op. nad Matką dzieckiem w paru ser: | całą gorliwością już od południa przygotowy 
decznych zdaniach przemówiła do dzieci, opo: | wały swoje skromne „przyjęcie“, nakryły sto: 
wiadając im o małej Dziecinie Bożej, która | ły i ubrały choinkę ozdobami własnej roboty 
w dobrócie swojej zesłała im to jasne drzew: | Drzewko rozświeciło się jasno, w ślicznej szop 
ko i słodycze, Dzieci zostały obdarowane | ce krakowskiej zabłysły światełka kolorowe 
łakociami. . Nucły kolendy i oglądały ze | — popłynęła kolenda śpiewana przez dosko: 
wszystkich stron „drzewko“ zachwyt wyra: | nale wyćwiczony chór dziewcząt. Pod choin: 
żając radosnemi okrzykami. Obdarowanych | kę przygotowane były dla dziewcząt paczki 
było 22 dzieci w wieku od 13 miesięcy wzwyż. | ze słodyczami, któremi zostały wszystkie ob- 

W dniu 24 grudnia o godz. 3 popoł. odbyła | darowane. Potem przewodnicząca referatu 
się wilja w kuchni dla bezrobotnej inteli: | wychow, obywat, zaprosiła wszystkie do stołu 
gencji. W pięknej sali świetlicy zebrało się | złożyła gościom i dziewczętom życzenia świą 
60 osób i 22 dzieci, Olbrzymie drzewko, białe | teczne i przełamała z każdą opłatek, Następ: 
obrusy na stołach i opłatek przyczyniły się | nie przemówiła do dziewcząt i ich opiekunek 
do wytworzenia świątecznego nastroju, Prze» | kierowniczka „świetlicy“ bardzo zwięźle przed 
wodnicząca Zrzeszenia Wojewódzkiego ZP | stawiając piękny cel schodzenia się dziewcząt 
OK zwróciła się do zebranych z serdecznemi | w świetlicy i życząc im, by szły w ślady swo= 
słowy powitania i życzeń świątecznych. Na: | ich matek, które tak dzielnie przetrwały niez 


stępnie zabrał głos delegat Województwa p. | wolę pruską, zachowując silną swoją wiarę 
rotmistrz Chmielowski wyrażając zebranym | katolicką i narodowość polską, W bardzo 
życzenia świąteczne w imieniu pana Woje: | miłym nastroju, przy serdecznej  gawędzie 


wody. Po przełamaniu się opłatkiem wszyscy 
obecni zasiedli do skromnej wieczerzy wi: 
gilijnej w czasie której jedna z pań z pośród 
bezrobotnej inteligencji zwróciła się do prze 
wodniczącej Zrzeszenia ze słowami wdzięcz: 
ności za urządzoną wilję. Po wilji zostało 


znikały półmiski kanapek i pączków. Po 


podwieczorku dziewczęta produkowały dekla 
macje chóralne, pieśni solowe i wiele kolend. 
Następnie bawiono się doskonale w różne gry 
towarzyskie. 
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Wyrok Morza 


jutro w czwartek Premjera SLIMA 
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SWIATOWID 
„Król - ío ja?“ 


Viasta Burar. 
zaprasza wszystkich DZIŚ 
na wieczór humoru i wesołości 


Wszystko się bawi s wszystko się śmieje » 
wszyscy dziś tylko w „ŚWIATOWIDZIE'" 


oraz otwarcie wielkiego międzynarodowego 

turnieju Walk zapaśniczych z udzia: 

łem sławnych i znanych na arenach Pole 
ski i zagranicy zapaśników. 


Z życia szoferów toruńsisich 


Roczne walne zebranie ioruńsksieśeo Kkiubu Szoierów 

W dniu 7 bm. odbyło się walne roczne ze* | kasę wzorowo, bez najmniejszego uszczerbku 
branie Klubu Szoferów na Pomorze, filji w To | dla organizacji, nagradzając jego pracę burzą 
runiu, które o godz. 20 zagaił prezes filji pan | oklasków. 
Franciszek Przyborowski. Pórządek obrad przy | Ze sprawozdania przewodniczącego komisji 
jęto bez zmian, Na marszałka zebrania wy- | rewizyjnej: p. Stogowskiego wynika iż wszyst: 
brano jednogłośnie p. Stogowskiego. Prezes klu | ko komisja zastała w należytym porządku, 
bu w swem sprawozdaniu o działalności filji Filja toruńska liczy ogółem 198 członków. 
w roku 1932 stwierdził, iż wszystkie trudno- Pod koniec p. Stogowski jako przewodniczą 
ści, jakie miano do przezwyciężenia, dzięki po* | cy w imieniu kolegów zarządu za gorliwą i 
mocy wszystkich kolegów zdołano przezwycię. | pełną poświęcenia pracę sprawom organizacji 
żyć. Wszystkie projektowane sprawy zostały | wręczył skarbnikowi p. Przyborowskiemu poda 
wykonane, jak np, ufundowanie obrazu św. | runek w postaci monumentalnego zegara. Po 
Krzysztofa, patrona kl. szoferów, poświęcenie | sprawozdaniach przystąpiono do wyboru nowe 
samochodów, gwiazdka, która była bardzo obr | go zarządu w którego skład weszli prezes Przy 
fitą dzięki ofiarności kolegów jak. również in- | borowski zast. prezesa Żywicki Franciszek; se 
nych ofiarodawców. Dzięki temu można było | kretarz p. Stoliński Józef, zast. p. Szubrych An 
rozdać pomiędzy rodziny członków 331 zł, — | toni; skarbnik p. Przyborowski Władysław, — 
Oprócz tego urządzono gwiazdkę dla dzieci, | zast. p Błaszkiewicz Józef; Komisja rewizyjna 
połączoną z kolendą w dniu 6 grudnia którą | pp Stogowski, Lewandowski Walerjan i Waw- 
odprawił ks, Goga. Zebrania odbywały się re” | rzyniak Michał, Mężowie zaufania: Gumowski 
gularnie, przy dość licznym udziale członków | Jan, Kalemba Wawrzyn, Kowalski Fr, Kozłow- 

Następnie wygłosił sprawozdanie sekretarz | ski Idzi; Kubiak. Na kuratorów kasy pogrze- 
p. Stoliński, Ogółem wyslano 266 spraw, doty, | bowej zostali wybrani ponownie Iwański Józef 
czących organizacji, Naogół rok był ożywiony, |i Kamiński Józef; Do Sądu koleżeńskiego wy 
Dotkliwie tylko dała się odczuć stała redukcja | brani zostali pp. Stogowski, Tomczak, Iwański 
posad szołerskich, ponieważ coraz więcej sa- | Śliwiński i Krawczyk; Jako chorąży p. Boja, 
mochodów wycofuje się z obiegu, W roku spra | nowski i zastępca p. Katlewski Zygmunt, bocz- 
wozdawczym zmarło 2 członków, jeden z nich | nicy pp. Losek i Smeja. 
śmiercią tragiczną przy ratowaniu tonącej nie- Na zebraniu był obecny mąż zaufania z 
wiasty, Pamięć ich uczczono przez powstanie. | Chełmży p. Kowalski. Zebranie zakończono o 

Sprawozdanie $karbnika p. Przyborowskiego | godzinie 23,30 pieśnią „Wszystkie nasze dzien- 
zebrani przyjęli z wielkiem zadowoleniem. — | ne sprawy“. 
Stwierdzono, iż przez dwa lata prowadził on 


EOT EEEE ORZESZE ESR A E OE AA EAE ES S ERE E OREW RZAD 
rzeszy Żołnierskiej, organizowanie kursów do: — Lekcje gimnastyki i siatkówki. Klub 
kształcających i prowadzenie świetlic dla żoł | Sportowy Rodziny Wojskowej zawiadamia 
nierzy, Pozatem imprezy Polsk. Białego Krzy | swoje członkinie, że lekcje gimnastyki i siat: 
ża mają już ustaloną opinję. Należy się więc | kówki rozpoczynają się dnia 16 bm. o godz. 
spodziewać, że wielki dancing będzie jedną z | 5 popoł. w hali gimnastycznej Gimnazjum 
najsympatyczniejszych zabaw tegorocznego | Męskiego przy ul. Mickiewicza. 

karnawału, Wstęp jak zwykle wyłącznie za — Zgony. Dnia 9 bm. zmarli w Toruniu: 
zaproszeniami, początek o godz 21. (9858 | Janina Jabłońska ur. 1911; Bolesław Paszota 


— Zapisy do szkoły im. św, Teresy w o r. 1881; Leon Jank ur. 1895; Marja Lewicki 
niedziałkj i czwartki od godz. 10—12 Kościusz: wi 1932: Jadwiga Pouszkiewiós ur. 1896 r. 


ki 4, klasy I—V. (9570) 
Pogodne 


— Zjazd Urzędników Gospodarczych. 
Dnia 15 stycznia r. b. o godz, 12 odbędzie się 

Przewidywidny przebieg pogody na Pomorzu 
W nocy umiare 


w Dworze Artusa w Toruniu zjazd urzędników 
gospodarczych z okręgu Toruńskiego (powia*j w dniu 11 bm. Pogodnie, 


ty: toruński j wąbrzeski), Porządek obrad po» | kowany, w dzień lekki mróz, słabnące wiatry 
dany będzie przed gg ag 


północno zachodnie i północne. 


HENOG Film nad filmy 
i U X Najwi ksze monumentalne 
arcydzieło 
w 100° dźwiękowiec 


W roli głównej najgenjalniejszy aktor świata 
Conrad Weid: 
Dramat grozy, ciemnoty i rozpusty 
Przepych wystawy. Rewelacyjna treść. 


Remimiscemcje 
ma kie miccdzielmeśo meczu 
pięść a shies o 
W ubiegłą niedzielę, sala Strzelnioy wy- 
pełniła się po brzegi, zebrał się liczny zastęp 


7 


miłośników pięściarstwa. Toruń oczekiwała 
nielada atrakcja, rozgrywka między dwiema 
doskonałemi drużynami. Z jednej strony sta- 
nęła wyćwiczona technicznie i rutynowana 
drużyna bokserska „Pe-Pe-Ge“, w skład której 
wchodzili nietylko mistrzowie Pomorza, Ale 
nawet wicemistrzowie Polski, z drugiej zaś 
strony miała z nią zmierzyć się początkująca 
drużyna Związku Strzeleckiego. Wobec %a- 
kiego ukształtowania się sił, nie było trudno 
przewidzieć, wyniku walki, jednakże wielu za- 
wodników drużyny Związku Strzeleckiego wy- 
kazało tyle opanowania, zimnej krwi 8 nawet 
umiejętności w walee, że spotkali się z nale- 
żnem uznaniem grupy grudziądzkiej. Ze spo- 
kojem, panowaniem nad sobą walczyli boksó- 
rzy Z. S., bracia Grabowscy, którzy zdobyli 
dla Związku Strzeleckiego po 2 punkty. Ma- 
terjałem na dobrego boksera jest obyw. Sza- 
ładziński, który choć uległ w walce z przewyż” 
szającym go pod względem techniki p. Du- 
dziakiem, jednakże stawiał zacięty opór i były 
momenty, że zdawało się, że zwycięstwo prze- 
chyli się na jego stronę. Trzeba podkreślić, 
że z nielicznemi wyjątkami członkowie Zw. 
Strzeleckiego po raz pierwszy występowali w 
ringu, a umieli się zmierzyć nie ż równymi 
sobie, lecz z mistrzami. Wszystkie te zalety 
drużyny Strzeleckiej nie uszły uwadze zespo- 
łu Grudziądzkiego, który w bardzo pochlebny 
sposób wyrażał się o swych przeciwnikach, 
zachęcając ich do dalszej pracy w sporcie 
bokserskim. 

Należy nadmienić, że drużyna Zw. Strze- 
leckiego pomimo, że jest młodsza od drużyńy 
Gryfu rozegrała zapasy z Pe-Pe-Ge z lepszym 
wynikiem niż ta ostatnia. 

Pod względem organizacji zawody stały na 
wysokości zadania, a licznie zebrana publicz- 
ność darzyła zawodników licznemi oklaskami. 
Sędziował b. dobrze p. Grabowski. 


Hotsejowe mistrzostwa 
Pomorza w Toruniu 
W czworiek mecz T. HK. S. Z. — 
Sokół Gsudziącz 

W czwartek o godz. 7,30 wieczorem odbę 
dą się na ślizgawce przy Kasie: Chorych cies 
kawe zawody hokejowe pomiędzy mistrzem 
Pomorza TKSZ a Sokołem z Grudziądza, 

TKSZ wystąpi w swym reprezentacyjnym 
składzie z olimpijczykiem bramkarzem Sto» 
gowskim na czele. 

Wejście na zawody tylko z ulicy 3 Maja 
obok Kasy Chorych. Wstęp dla młodzieży 
40 gr., dla dorosłych 80 gr. 


Spoikanie ping- 
pontowe 
między I. Pom. D:użyną Harc. 
a Gryiem ! 
Onegdaj odbyło się rewanżowe spotkanie 
w ping-ponga między I Pom. Druż. Harc. a 
Gryfem, które zakończyło się porażką har» 
cerzy w stosunku 9—5. Wyniki były nastę 
pujące: Kaczyński (harc) — Zieliński 5—7, 
4—6, Barański (harc) — Kamiński 0—6, 1—6, 
Kaniecki (harc) — Ziółkowski 6—1, 6—3, Ja 
błoński (harc) — Winiarski 0—6, 0—6, Brze- 
zicki (barc) — Brozdowski 1—6, 1—6, Sadow: 
ski (harc) — Drążkowski 6—0, 6—1, Czoł: 
gowski (harc) — Wierzelewski 7—5 3—6. 


7 decatru 

Dziś w środę dnia 11 bm. o godz, 20 wy» 
borna farsa w 3 aktach A, Moellera pt. „Zos 
neczka z Variete“ z ulubienicą Torunia Janiną 
Porębską w roli tytułowej oraz z pp. Jawor: 
skim, Lenczewskim, Mazankiem, Ilcewiczem, 
Łuczycką w arcyzabawnych kreacjach komicz 
nych, które wywołują niemilknący śmiech na 
widowni. 

W czwartek dnia 12 bm. o godz. 20 świet 
na sztuka J. Devala pt. „Mademoiselle“, któ 
ra po sukcesach artystycznych w Warszawie 
w tryumfalnym pochodzie obiega wszystkie 
ggeny większych teatrów polskich, W roli 
tytułowej niezrównana jej odtwórczyni Hanna 
Małkowska, Jej partnerami pp. Zbierzowska 
Łuczycka, Mazanek, Ilcewicz, Mrożewski, Jej: 
de i innt 
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toku śedztwa, które ciągnęło się z prze 


'Lasotę 2 Grudziądza, który jednak po od- 
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CZWARTEK, DNIA 12 STYCZNIA 1933 R. 


Kobieta - wampir z Torunia 


Sama wymierzyła sobie sprawiedliwość 


Upiorna zbrodniarka dusiła swoje ofiary 


W Toruniu wydarzyła się afera krymi 
galna, która niewątpliwie wstrząśnie c32- 
iem miastem i rozniesie się wszędzie gło 
śnem echem 

Oto niesamowita ta historja w chrono 
lagicznym porządku, 


NOWA SŁUŻĄCA. 


Właścicislka sklepu obuwia przy ulicy 
Łaziennej 23 p. Szczygłowa przyjęła prze 1 
uilku dniami na służbę 25-letnią służącą 
Marjannę  Gomulińską z Aleksandrowa. 
Służąca ta pracowała u tych państwa już 
swego czasu przez kilka miesięcy. W osta' 
ną niedzie'ę p. Szczygłowa pojechała do 
Bydgoszczy po swoje dzieci, które tam ba 
w ły, pczostawiając dom pod opieką kuzyn 
ki swej p. Anny Gersonowej i służącej Go- 
mulińskiej. 

W ZIMNYM UŚCISKU DUSZĄCYCH 

' RĄK. 


Mieszkarie właścicielki sklepu przy u 
ley Łaziennej 28 miało w ów dzień stać 
sę widownią niesamowitego, upiornego wy 
padku, c którym wieść nazewnątrz przeco 
stała się w mglistych tylko zarysach, o któ 
sej wiedziano tylko w najbliższem sąs edz 
twie. i 

Wieczorem tego dnia około godz. 7 p 
Gersonuwa zasiadła do kolacji K'edy "oz: 
poczęła jeść, uczuła nagle na szyi zimry, 
krew w żyłach mrożący uścisk, Rzuciła 
rtamionam. w powietrze, a z gardła zdaży- 
ła jeszcze wydobyć rozdzierający krzyk 
Rozpoczęło się rozpaczliwe szam tanie o0- 
liary. Krzya i hałasy zwabiły sąsiadów 
którzy zdołali na szczęście w ostatnie: 


chwili przeszkodzić zbrodni « odratować 


p. Gerspnową, Leżała ona już bez przytom 
ności na ziemi, nad nią klęczała służąca Go 
maulińska zaciskając w swoich rękach kur 
czowo sznury zaizucone na szyi ofiary. Są 
siedzi z trulem oderwali dus.cielkę od nie 
przytomnej Gerscnowej. Rozchorowała się 
ta poważnie, a na szyi jej.pozostaje jesz. 
cze straszna ciemnoczerwona pręga. 


ZAWIŁE ŚLEDZTWO. 


Służącą zamknięto w areszcie i podde 
no ją ratychmiest szczegółowemu śledz 
twu, Pctworna dusicielka zaczęła się tłu- 
maczyiś iż zbrodnć swej zam.erzała doc - 
naé na skutek namowy innych osób. W 


wami pizez całą noc i gały poniedziałek, 
wskazywała na różne osoby, które zawszę 
jednakze zdołały wykazać swoje alibi Na 
samprt'd wskazała na swego znajomego 


szukaniu w Grudziądzu okazał się niewin 
sym. Zaczęła więc obciążać swych krew- 
nych Wolentarskich z Torunia, zam esz!» 
łych przy ul. Piekary, Sprowadzeno ich 
rozpoczęło się o tyle dramatyczne przesła 
chiwanie, iż oskarżeni przez służącą We- 
jentarscy nie widzieli spos bu, jak wyka 
zać swą niawinność. Policji jednakże i w 
ym w;padku udało się wykazać ku ‘ct 
wielkie: radeśc. alibi wszystkich. 

W końcu dopiero po przewiezeniu w 
rocy jei matki z Aleksandrowa, Wisto . 
G mulinskiei zbrodnicza córka przyznala 


się, iż * własnych pobudek usiłowała za-. 


mordować Gersonową w celach rabunko- 
wych, aby zdobyć p'eniądze potrzebne izi 
w zwiazku z ciążą, w której się zmajdo- 
wała. l 

"ZWŁOKI! U KRATY OKIENNEJ. 


Po mozolcem śledztwie, które trwalo 


"40 godz. 3 w nocy z poniedziałku na w'o- 


rek zamknięto Gomulińską, polecając dy- 
żurnemy i klucznikowi celę nr. 7 specjal- 
nej opiece, Oba; od czasu do czasu za$g'ą 
dali do celi bacznie śledząc aresztaatkę. 
M'mo i zdołała jednak zmylić czupoćć 
straży. Kiedy klucznik o godz, 4,15 rano 
zairżał do «eli, zastał już tylko stygnące 
zwłoki: GOMULIŃSKA WISIAŁA Z UB- 
NAŻONĄ PIERSIĄ U KRATY OKIEN- 
NEJ NA SZNURZE SKRĘCONYM ZE 
STRZĘPÓW JEJ BLUZKI. Żadne środ. 
nie psriogły. lekarz pogotowia stwierdzi] 
już tyiko śmierć. Sprawiedliwość wymierzy 
ła sobie sama. | 


CIEŃ OFIARY Z ALEKSANDROWA. 
Lecz na tem we koniec jeszcze. W tyn 


"burkce nie skończyły się jeszcze dzcho-' 


dzenia władz. Wszechwiedzar? nolicia bo 


wiem wykryła pewien iakt, który na całą 
aferę rzuca zupełnie odrębne, charaktery- 
styczne światło, stawiające martwą już Gw 
mulińską w szeregu specjalnych zbrodnia 
rek w jednym rzędzie z tak'emi postscia 
mi z dz.ejów kryminalistyki jak np. osła- 
w. ny Kuerten, „upior z Duesseldoriu". 

Otóz przypemniano sobie wypadek, któ 
ry pozostaje w najściślejszym związku z wy 
darzeniami toruńskiemi. 

Gom.ilkńska, przebywając w ub. roku 
w Aleksandrowie przyjaźniła się z nieja 
kim Głedkowskim — żenatym. 

Pewnego razu Gomulińska znalazła s'ę 
sam na sam z Głodkowską w pokoju w mie 
szkaniu Gł>dkowskiej, który po pewnej 
chwili opuściła, Gdy później zajrzano do p” 
koja, znalezono Głodkowską martwą, po- 
wieszoną na klamce, Nie ulegało wątpliwe 
ści że zachodził wypadek uduszenia i za 
wieszenia zwłok na klamce u drzwi. Podeż 
rzenie padło na Gomulińską i Głodkowskie 
go. Snrawa oparła się oczywiście o sąd, 
l. cz obcje z braku dostatecznych dowodów 


Afera Banku Ludowego w Miasieczkuu 


wimy zostali uwolnieni. 

Jako bardzo charakterystyczpy szcze- 
gół trzeba podkreślić, iż w obu wypadhaca 
aieksandrowskim i toruńskim, zbrodnie po 


samych ckolicznościach i w ten sam cha- 
rakterystyczuy sposób: przy pomocy sznu' 
kiw, zarzuconych na szyję i zaciśniętych 
następnie w „fachowy“ wprost sposób, tak, 
iż ofiara nie mogła za żadną cenę wymknąć 
się z rąk. 


TYP LOMBROZOWSKIEJ. 


Sama postać zbrodniark: w całej pełna’ 
usprawiedliwia nasze przypuszczenie. Tyc 
nawskroś lombrosowski, twarz, która jak- 
gdyby Lyla. napiętnowana przez zbrodnię 
i zbrodnicze zamysły, Mamy tu niewątp.. 


boko zakorzenionych popędów zbrodni- 
czych 


mad Nofecią — przed sądem 


Przed wydziałem karnym Sądu Okręgowe: 
go w Bydgoszczy rozpatrywano onegdaj spra« 
wę nadużyć i fałszerstw, jakich dopuścił się 
na szkodę Banku Ludowego w * Miasteczku 
nad Notecią 34 letni kasjer tego banku Józef 
Guziński. 

Los oskarżonego przypieczętowały zęzna 
nia p. Ziarka, burmistrza m. Miasteczka — 
który jako prezes Komisji Rewizyjnej Banku 
Ludowego, przeprowadził kontrolę ksiąg kaso 
wych i kontowych wykazując, że szereg pos 
zycyj wpisano do ksiąg w ciągu miesiąca ołów 
kiem, a dopiero przy zamknięciu poprawiano 


W nocy na niedzielę w porcie rybackim w 
Gdyni skradziony Został w *ejemniczy sposób 

ter motorowy „Gdy 58“ własność rybaka 
Detlaffa. Kuter znikł bez wieści. Onegdaj do- 
piero jeden z rybaków niejaki Kąkol znajdu 
jąc się ze swym kutrem „Gdy 56“ na poło- 
wach w pobliżu cypla helskiego zauważył ja- 
kiś podejrzany kuter zdążający na zachód, 
Kąkol zatrzymał kuter i przy pomocy swej 
załogi przyholował go na Hel. Okazało się, 
że kuter jest skradzioną własnością Detlaffa, 


je atramentem. 
nadużycia i niedobory kasowe. 


pełniona, wzgl. usiłowano popełnić, w tych 


wie do czynien'2 z postacią patologicznie 
obciążoną, z typem zbrodniarki, która zbro 
dnie swoje popełnia w ten sam zawsze Sp - 
sób, pod wpiywem rczpętanych nagle glę 


Stąd powstawały przeróżne 


P. Wojewoda Pomorski 
Kói rhżkcEE€ 


profelstorem „Pom. Wysiawy 
Sztuki Fotograficznej 
w Grudziądzu” 

Pan Wojewoda Stefan Kirtiklis objął pro» 
tektorat nad urządzoną przez Towarzystwo 
Miłośników Fotografji „Pomorską Wystawą 
Sztuki Fotograficznej”, jaka zostanie otwarta 
w Grudziądzu w czasie od 5 do 26 marca br. 


W Bydgoszczy powstać 
ma prywatna Szkoła 


Zdobnicza 

Jak się dowiadujemy, niebawem powstać 
ma w Bydgoszczy prywatna Szkoła Zdobnicza 
która kształcić będzie miłośników sztuk pięk 
nych, narazie w rysunkach i malarstwie. — 
Szkoła ta oparta o „Grupę Plastyków Pomor» 
skich“, a prowadzona przez wybitnych arty« 
stów malarzy Faczyńskiego, Krassowskiego i 
Turwida — uruchomić ma na początek, wie 
czrny kurs rysunków dla  nauczycielstwa 
szkół powszechnych. Z biegiem czasu przes 
widziane jest rozszerzenie jej zakresu na 
szersze koła talentów w dziedzinie sztuk pla: 
stycznych. 

Zapowiedź powołania do życia w Bydgo: 
szczy nowej placówki artystycznoskulturalnej, 
która niewątpliwie przyczyni się do ozywienią 
zainteresowania, tak zaniedbaną w Bydgo+ 
szczy sztuką — powitać należy ze szczerą ra 
dością, a organizatorom jej życzyć jaknajlep 
szego powodzenia w pracy. — 


25-lecie Zw. lisięśarzuy 
Polskich 


Kasjer Guziński dopuścił się sfałszowania 
kont w 36 wypadkach, przez co poszkodował 
bank na sumę kilku tysięcy złotych  Guzińs 
ski próbował uniewinnić się, jednak rzeczoe 

cz stwierdzili ponad wszelką wątpliwość 


W marcu r. b. przypada 25ecie istnienie 
Związku Księgarzy Polskich. Komitet wyko 
nawczy zarządu głównego Związku uchwalił 
zorganizować obchód jubileuszowy jesienią. 

Obchód jubileuszowy obejmie kongres księ 
garzy z udziałem księgarzy polskich z zagra» 
nicy, wystawę książek oraz szereg uroczystó* 


identyczność jego pisma w zakwestjonowanych 
pozycjach, W tym stanie rzeczy sąd uznał 
Guzińskiego winnym dopuszczenia się defrau 


karę 18 miesięcznego więzienia, 


KAP, ERTE VADUL ASEE TEORETYCZNE 6 ERIE KA TORS PO AT S EE ORIN IS CIE ROK UCZE O 
Na skradzionym kuírze przez Ocean 
Wyprawa sisończuła się jednak już na Helu 


a tajemniczymi rybakami okazali. się trzej 
bezrobotni: Michał Kaczorowski, Paweł Hoff- 
mann i Edward Połać. Skradli oni kuter w 
celu odbycia na nim podróży przez Atlantyk 
w poszukiwaniu lepszej doli za oceanem. 

Żeglarze mieli na pokładzie prowianty i 
inne rzeczy potrzebne do dalekiej podróży. 

Niefortuanych emigrantów p. Kąkol od: 
dał w ręce policji helskiej, która przetrans- 
portowała ich do Gdyni, gdzie staną przed 

| Sądem. 


CHEŁMNO 


— Z życia Zw. Strzeleckiego. W ub. piątek 
odbył się w Chełmnie obchód gwiazdkowy Zw. 
Strzeleckiego. W pięknie przystrojonej sali 
przy żłóbku zbudowanym przez Strzelców na 
wzór naszej. prastarej fary zebrali się przed: 
stawiciele władz państwowych, wojskowych i 
samorządowych z panem starostą Białym i p 
pułk. dypl. Kocem na czele, Przybyłych powi 
tał w serdecznych słowach ref wychowania o, 
bywatelskiego p nauczyciel Sobierajski, koń: 
cząc swe przemówienie okrzykiem na cześć 
Najjaśn. Rzplitej Jej Prezydenta i Marszałka 
Pilsudskijego. Po odśpiewaniu kilku kołend 
przemówił do Strzelców komendant garnizonu 
p. płk. dypl. Koc w imieniu p. gen. Jarnusz- 
kiewicza i własnem, składając serdeczne ży 
czenia rozwoju Zw Strzeleckiemu w Chełmnie 
ażeby młode pokolenie „Strzelca” gdy wstąpi 
później w szeregi armji czynnej, było wzorem 
i przykładem cnót obywatelskich dia kolegów 
w armji nie mających przedszkola Związku 
Strzeleckiego. Żółnierskie swe słowa zakończył 
pan pułkownik okrzykiem na cześć Związku 
Strzeleckiego. Piękne i okolicznościowe. dekla- 


macje: „Boże Narodzenie'* ob. Wiśniewskiego 
i „Bóg się rodzi” ob. Wilińskiegc nagrodzono 
hucznemi oklaskami. Następnie wygłosił kom. 
Robaczewski przepiękne przemówienie o Mar 
szałku Piłsudskim kończąc ślubowaniem goto 
wości bronienia stale i wszędzie granic Rzpli* 
tej. Zarazem złożył komendant dla p generała 
Jarnuszkiewicza serdeczne życzenia noworocz 
ne, poczem obecni łamiąc się tradycyjnym o 
płatkiem składali sobie wzajemnie życzenia 
wszelkiej pomyślności Na cześć miłych gości 
wzniesiono gromki okrzyk „Niech *%vją*! po; 
czem w serdecznych słowach przeraówił do 
braci strzeleckiej pan starosta Biały, składając 
jako prezes powiatowy PW i WF i jako przed: 
stawiciel Rządu gorące życzenia ażeby ofiarna 
praca Strzelców dała jaknajlepsz: wyniki. 

Na zakończenie w serdecznych słowach por 
dziękował zarząd Strzelca p. kpt. Piotrowskie- 
mu za jego ofiarną i owocną prazę dla Związ: 
ku, składając mu zarazem życzenia dalszej o 
wocnej pracy dla Państwa. Odśpiewaniem licz 
nych piosenek żołnierskich i miłą pogawędką 
zakończono wspólny opłatzk strzelecki 


TCZEW 


— Opłatek Powstańców W ub. czwartek 
placówka Powstańców OK 8 urządziła w świet 
licy kolejowej tradycyjny opłatek. Uroczystość 
zaszczycili swoją obecnością przedstawiciele 
władz, kolejnictwa, wojska į bratnich organiza 
cji pw. i wf. h 

Prezes federacji p dr. Zwierzański powitał 
licznie zebranych gości i brać wojacką, poczem 
złożył życzenia tczewskiej placówce w imieniu 
kilkunastu związków b. wojskowych skupiają 
cych się w Federacji. ' 


żył życzenia asesor p. Kamiński. Komendant 
PP p. Szyszkiewicz złożył życzenia w imieniu 
oficerów i szeregowych PP. 

Kolejno składali życzenia przedstawiciele 
poszczególnych bratnich organizacyj, *w imieniu 
Związku Legjonistów p prezes Cewe, w imie; 
niu Związku Strzeleckiego p. prezes Kraw' 
czyński, p. prof. Krupa w imieniu Związku Ofi 
cerów Rezerwy i inni. Drh Zawadzki w imieniu 
braci wojaków podziękował za słowa uznania 
i życzenia, poczem po części wokalno'muzycz 


W maiieniu p starosty Muchaiewskiego zło” | nej rozpoczeł” się zabawa taneczną, 


dacji oraz fałszowania ksiąg i skazał go na 


ści. Projektowane jest wydanie monografji' 
Związku obejmującej okres 5:lecia. 


„Pułaski” w drodze 
do Nowęśo Jorku 
„Pułaski“ wyjechał z Gdyni do Nowego Jot 


| ku, mając na pokladzie 258 pasażerów do Sta: 


nów Zjednoczonych Am. Półn, oraz 140 ton 
towarów. W Kopenhadze „Pułaski“ zatrzymał 
się i po zabraniu 29 worków poczty, wyruszył 
w. dalszą podróż, 


M 


Zioto polskie w Stanach 
Ziednoczonych 


Donoszą z Nowego Jorku, że przybył tam 
7 b. m. transport złota z Polski wartości 
1.602.000 dolarów. Złoto to złożone zostało w. 
nowojorskim Federal Reserve Banku. Równo: 
cześnie wywieziono w tym dniu z Nowego Jor 
ku złota za 20 tys. dolarów do Szwajcarji. 


A kto to wymyślił? 


Mój 4 letni kochany Zbyś jest wprost nie, 
znośny: Cóż jednak nie zrobi ojciec dla swego 
dziecka, czy może go skarcić kiedy w psotach 
dzieciaka widzi, że zaczyna w nim odzywać się 
mężczyzna: Ponieważ ojciec pali papierosy więc 
i rozkoszny brzdąc chcąc być prawdziwym męż: 
czyzną zbiera niedopałki į z miną poważną pu 
szcza nieudolnie kłęby dymu. Nie pomogły mo- 
je tłómaczenia, że dzieci palić jeszcze nie mo- 
gą, Zbyś stale twierdził — „tatuś mężczyzna 
i ja mężczyzna więc palić możemy”. 

Nie pomogły również zasadzki, różne sma- 
rowania ustników gorzkiemi płynami, bowiem 
Zbyś z rozkoszną minką oświadczył, że właśnie 
taki papieros jest smaczny: Odpowiedź taka 
wyprowadziła mnie z równowagi i mimo miłości 
dałem w skórę kochanemu synowi. 


Cóż jednak z tego? Zbyś płakał przez dwie 
godziny, a żona zrobiła mi awanturę, zarzuca: 
jąc, że jestem nieludzkim ojcem i nie potrafię 
wychowywać dziecka. Tego było mi już za wie- 
le} Odpowiedziałem swej Zosi też w ostrzej” 
szej formie i w rezultacie z powodu Zbysia i 
papierosów nie rozmawialiśmy z najukochańszą 
żonką przez 3 dni. Byłem zacięty j gotów do 
dalszego uporu w milczeniu, kiedy wczoraj wie 
czorem żona rozbroiła mnie częstując po kola. 
cji papierosem bezustnikowym i oświadczając 
— „zapal Wacuchna papierosa bezustnikowego. 
a napewno nasz kochany Zbyś nie będzie się 
starał palić miedopałków, które go będą pa 
rzyły”. 

Jakie to proste — prawda? A kto to wy” 
myślił — moja żona. T. M. 


PRZETARG PRZYMUSOWY. 

Dnia t2 stycznia br. o gE 12 sprzedam na skład: 
nicy firmy Rawa ul, Śniadeckich 37 za natychmuasto 
wą zapłatą: 6 nowych rowerów z wolnych biegiem i © 
nowych maszyn do szycia „Central Bobbin“. 

Zlec. Nr. :08/8 286? 
Czerniewic :. komornik: sądowy w Bydgoszczy. 


PRZETARG PRZYMUSOWY. 

Dnia t2 stycznia br. o godz. 11 sprzedam przy ul 
Hetmańshiej 20 (u. nr.) za natychmiastową zapłatą: 
szałkowy radjoaparat. biuiko i krzesło, bibijotekę, ? 
fotele obite goreliną leżunkę i nakrycie gobelinowe, 
lustro z podstawką, dywan, okrągły Stół, 6 fotelików 
i stojącą lampę elektryczną. 

Zlec. Nr. 109/8 9862 
Czerniewicz, komornik sądowy w Bydgoszczy, 


PRZETARG PRZYMUSOWY. 


Dnia 42. 1. 1933 r. o godz. 2,30 po poł. sprzedam 
w Nowejwsi Wielkie: najwięcej dającemu za natych- 
miastową zapiatą: 35 m” desek podłogowych, 10 m 
desek (ka.tówekj, 15 m* drzewa budulcowego, 1 świ 
nię, 2 krowy i 2 konie. Zbiórka ref!iektantów przed 
Post. Pol, Państw. 
Zlec. Nr. 73/8 


Klóskowski, komornik sądowy w Bydgoszczy. 
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PRZETARG PRZYMUSOWY. 


W środę dnia 11 stycznia 1932 r. o godz. 11 przea 
poł. sprzedam przy vi, Wesoła nr. 17 najwięcej dają 
cemu za iaia astową zapłatą: 1 kanapę pluszowe 
Zlec. Nr. 116/8 9846 


M, Betrani komornik sądowy w Bydgoszczy. 


PRZETARG PRZYMUSOWY. 

W czwartek dnia 12 stycznia 1933 r. o godz. 1i.tei 
przed poł. sprzedam przy ul. Fordońskiej nr. 48/60 
najwięcej dającemu za natychmiastową zapłatą: 1 bib 
ljotekę, 1 biurko, 1 leżanka z nakryciem, 6 krzeseł wy: 
bijanych skórą, t dywan 4X3 mtr, 1 stół okrągły, 1 
wóz roboczy, 1 koń klacz gniada, 1 p ian. 1 bufet, 
kredens, 6 krzeseł wybijanych skórą, 1 leżanka z na- 
kryciem, 1 rajo 4 tampkowe „Marcon“, 

Zlec. Nr i18/8 9847 


M. Betrani, komornik sądowy w Bydgoszczy. 


GRUDZIĄDZ 


PRZETARG PRZYMUSOWY. 


W piątek dnia 13, 1. br. sprzedawać będę w drodze 
przetargu przymusowego najwięcej dającemu za go: 
tówkę w Nogacie u p. Dorożyńskiego: 1 byczka i żre- 
baka, zbiórka licytartów 0 godz. 9 przed oberżą p 
Działaka w Wydsznie W Szynwałdzie: 1 wózkę, 16 
szt, warchlaków, maciorę, 23 szt. gęsi, 10 ur i źreba- 
ka, zbiórka licvtantów o godz. 11 przed oberżą pana 
Woelka. W Szesnbruku: 40 ctr. żyta w słomie, 1 świ- 
nie 3 prosiaki i rower męski, zbiórka licytantów o go- 

ie 13 przeł oberżą p. Weicherta. W Gardeji u p 
Paczkowsziego o godz. 15: 82 ctr. żyta. 


Kowalski komornik sądowy w Grudziądzu, 
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LICYTACJA, 

W czwartek dnia 12 stycznia 1933 sprzedawać bę- 
da w drodze licytacji w Pomorskich Zakładach Cera 
micznych za ich zezwoleniem o godz. 12: różne na: 
czynią kuchenne, filiżanki do kawg; 60 talerzy, 3 po. 
duszki, 1 płaszczyk, para spodni, 1 kurtka damska, 2 
kołdry, 3 poduszki stare, 1 wazon szklanny, 6 półmi- 
sków, większą ilość kieliszków do wina i piwa itp. 
W piątek dnia 13 stycznia o godz. 10 w Dragażu pow. 
Świecie u p. Wierzchowskiej: 1 powózkę wyjazdową. 
W Grudziądzu przy ulicy Marszałka Focha w iirmie 
Domke za ich zezwoleniem: 1 samochód ciężarowy 
następnie o godz. 13 Plac 23 Stycznia 2/3 (Cebtrala 
Samochodów): $ samochód ciężarowy. W sobotę dnia 
14 stycznia br. przy ulicy Groblowej 19 o godz. 12: 
1 tokarkę do zapęda motorowego, 1 windę żeiazną. 
1 Tortai 1 maszynę do wytłaczania otworów w że 
lazech i 4 kuźnie polowe W Grudziądzu przy ulicy 
> gotuj 37 a godz 12: 1 biurko dębowe i 1 Tanet 


Komornik Sądn Grodzkiego Rew, V. 


CZA W GRUDZIĄDZU, UL. TRYNKOWA 19. 


przyjmuje 
uczennice 


na kursy półroczne i kwartalne, a także na kursy wie- 
czorne gotowania i szycia. Zapisy w kancelarji szkolu 
od 10—14-tej. 


Firma mmałciersisco-oltrętowa 
poszukuje 


2 uczniów 


z wykształceniem gimnazjalnem i znajomością jęz 
polsk., niem. i sx$ oraz 
1 stenoiyp. polsisc-an$. 


Oferty pod mr 100 do administracji „Gazety Gdań: 
skiej“ Gdańsk, Kaszubski Rynek 21, I p. 


Zjednoczone Towarzystwa Polskie we Wrzeszczu 
urządzają 

w dniu 12 lutego bg r w Domu Akademickim 
Fieeresanger 11 


Wielka zabawę 
kkarnawałową 


z różnemi urozwaiceuiami, jak: 


Strzelanie o nagrody, polonez e kwiatami j czapkam. 
po janońska polka węgierka w kostjumach, i wie- 
oma innemi aiespodziankami, na którą całą Polonje 
z Wrzesz za i okolic jak najserdeczniej zaprasza cie 

Czysty zyslk przeznaczony na zakup nowych orga- 
nów w kościele św, Stanisława! 


Obfity bufet!! Początek o godz. 16. 


Z prawam: szkó: państwowych 38056 


8-klasowe nimnazjum żenskie 
G. Winogrodzkiego w Wejherowie 
orz muje zapisy do egr Klas, poczynając od Klasy 


Przy gimnazjum wstępne klasy koedukacyjne, 
przygotowujące do gimnazjum nowego typu. 


ja 


UCHWAŁA, Na skutek wniosku Eryka Schaldacha 
rolnika w Mor$ach powiat Świecie o odroczenie wy 
płat, wyzaacza cię termin do rozpoznania spraw? 01 
dzień 23 stycznia 1932 r. o godzinie 10 przed połud- 
niem w Sądzie Grodzkim w Nowem, pokój nr 7. W'e- 
rzyciele mogą w terminie powyższym stanąć osobiś 'ie 
lub przysłać zastępcę prawnego, celem udzielenia Są 
dowi wyjaśnień. 
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3. N. 3/32 

Nowe, dnia 10 grudnia 1932 r. 

Sąd Grodzki. 

OGŁOSZENIE, W sprawie za ob'egania skutkom 
trudności płatn zych. w rolnictwie Lucim karta 1, wła- 
ściciel Bolesław Łuczkowski w Lucimiu pow. Bvd: 
| uszy L Udzieia się odroczenia wypłat dłużnikow: 

olesławowi Łuizkowskiemu z Lucimia powiatu bv 
goskiego właś: cielowi gospodarstwa rolnego zapisa- 
nego jako nieru: homość Lucim karta 1, na .jednorowz 
ny okres gospodarczy a mianowicie do dnia 1 kwiet 
nia 1935 r po myśli Rozp. Prez. Rzplitej z dnia 23 
VIII. 1932 r. Nr. 72 poz. 652. II. Zarządcą sądowym go 
Spodarstwa ro nego lucim karta 1 mianuje się dłuż: 
nika Bolesława Łuczkowskiego. HI, Nadzorcą sąd; 
wym gospodarstwa rolnego Lucim karta 1 mianuje się 
rolaika Marjana Gordona e Gościeradza. IV Uchwała 
niniejsza jest natychmiast wykonalną. 
Zlec, Nr. 124/VIII - 9843 
1 N. 2/32, p 

Koronowo, dnia 8 ROC 1933 r 


Grodzki w Koronowia, 


t 


Podaję do pubkiznei wiadomości, że 1. ślusarz 
Henryk Kiuser-wski, zam w Marienąu, pow Grosses 
Werder; 2. Jadwiga Gliniecka z Miradowa pow. Sta: 
rogard, zawiersią zw'ązek małżeński. 


m 


Białachowo, dnia 2 stycznia 1933 r. 
Urzędnik Stanu Cywilnegoś 
Osuwski, 


PRZETARG PRZYMUSOWY. 

Dnia 12 stycznia 1923 r. o godz. 12 sprzedam za go- 
tówkę najwięcej daiacemu dwa konie wyjazdowe 
dwa źrebaki, 13 cieląt, 15 sztuk młodego bydła, 1 po- 
wózkę czarną, 60 sztuk warchlaków. Zbiórka licytan- 
tów w Kończzwicach w oberży p. Skopińskiego, 
Rej. Służb. 3226/32 — 8/33 934 

Gromowski, komornik sądowy Chełmża. 


Jadalnie 


375;— sypialnię 250,— i ró: 
źne inne meble poleca 
„STAŁA OKAZJA* Byd: 


2 


Angielka z Londynu absol- 
wentka uniwersytetu Oxs 
fordzkiego udziela 


lekcyj 


w kompletach oraz poje, |$057cz, Gdańska 10. (9845 
r z ka: a Wei l 
erowo Wilsona. dom dr 
Pańka, 9756 zai ó 
ańncow 
Okazia! isniny Werny wyucza 
Sprzedam korzystnie: 


szybko tańczyć. aby, ów. kurs 
dnia 14 stycznia. 
Prosta 22. 


Pokój 


umeblowany (łazienka) wy: 
najmę. Toruń, Dan'elew: 
skiego 3. 9857 


Szkoła 
Kosmetyczna 


Nowoczesna“ Stefana 
Artymińskiego, Warszawa, 
Nowy-Świat 26, tel. 606-42, 


masaż elektr., futra: piźmo» 
we i szopy, sypialnię malow. 
biało, oddzielnie stoły, krze» 
sla, łóżka meblowe i żela: 
zne, obrazy i lustra, maszy* 
nę krawiecka, radjo 3 i 4 
lampowe. rowery, płaszcze 
i dętki rowerowe, kornet 
niklowy. garderobę, obuwie 
i wiele innych przedmiotów. 


Sklep Oxazyjny 
ul. Narutowicza 15 w Gru: 
dziadzu. 8067 
Od 1+go stycznia sklep prze» 
niesiony zostanie na ul. Gro: 
blową 3 (obok rybnego 


(98. +! 


rynku. dająca prawo otwarcia ga- 

wikis race m że 

> muje zapisy słuchaczek (czy) 

Zam ma na nowy kurs, trwający 4 
kupisz nowe, obejrzyj uży: | miesiące. Wszechstronne 


nauczanie kosmetyki wszel- 
kiemi metodami. Gabinet 
i laboratorjum kosmetyczne 
przy szkole,  Wykładają 
wybitni specjaliści lekarze. 
Niezamożnym ulgi. Przy- 
jezdnym ułatwienią miesz- 
kaniowe. Prospekty i pro- 
gramy bezpłatne. [9369 


Mistrz 
ceglarski 


z dobremi świadectwami, 
poszukuje posady w pāros 
wej cegielni wraz z maszy» 
nistą od 1. IV. 1933 r. lub 
prędzej. Oferty do Dnia 
e er raahe Toruń, pod 


wane łóżka, stoły. szafy 
ustra, rowery. maszyny do 
szycia, patełony., futra, ofi: 
cerski marynarski hełm 
mundur galowy, 

kilimy, płaszcz, ubrania 
obuwie. powózka parokon- 
na, Gortownice do kaszy 
teodolit uniwersalny, opa- 
lograf, motocykl, maszyna 
do krajania papieru oraz 
wszelkie używane rzeczy za 
bezcen. 


„OKAZJOPOL* 
Grudziądz, Pl. 23 Stycznia 
28 ' „Stała okazja“ Byd» 
goszcz, Gdańska 10 


9678 
„Świniobicie Garderoba 


12 bm. w _nowoprzejętej | męska, damska, kuśnierstwo 
Restauracji Główny Dwo: | — najnowsze tasony, ceny 
rzec w Bydgoszczy. Obfite | przystępne. 7911 
porcje, przystępne ceny | 4, Lewandowski, mistrz 
przy zwrocie kosztów biletu | krawiecki, Toruń, ul. Ko: 
peronowego  Polecając się| pernika 9. 


przy tej okazji łaskawvm 
fuśra s 


względom Szanownej Pu: 
a Ń zapewn zac p: 
sze skorą i rzete ną obsługę najsolidniej „i 
i wykonuje polak, 
Z poważaniem chrześcijanin, najpopular» 
Anean na Pomorzu fachos 
9844 wiec, Stanisiaw Rudak, 


Nikodem Szmeiter 
A Bydgoszcz, Dworcowa 70 
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k e L ARLOK » prima 97% « « — 
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z dnia 10 I. 1933r. nieten kmieci i Boas pe 23—24 | ” wiczkę zimową . » e » e e s » 28— 35 Į 17,40 „Płace kobiet a płace mężczyzn” wygłosi 
(za 50 kg. ż. wagi w guld. gdańsk.): Pi kw ag NAR PAS » eye” +...» 0 0 + 13— 14 s planie TŁ Muzyka permit gpa 
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gabinet kosmetyczny 


(dypl, Université de beauté 
Cedib w Paryżu) odmładza, 
usuwa wszelkie wady cery 
i włosów, przyciemnia brwą 
i rzęsy. Toruń, Szeroka 37 
II. p. 9128 


Mieszkanie 


4 małe pokoje z kuchnią 
do wynajęcia. Toruń, Bvd» 
goska 78, I. p. 9833 


Za udzielenie 


jakiejkolwiek posady, dam 
kaucję 1.000 zł. względnie 
wypożvczę. Oferty do.„Dnią 
Pomorsk.* Toruń. 9732 


Porada 


w sprawach podatkowych; 
odwołania oraz skargi do 
N. Trybunału Administras 
cyjnego; pomoc w ukła» 
iach z wierzycielami; prace 
bilansowe, rewizyjne oraz 
organizacyjne. Karol Mize 
galski, rewident przysięgły 
Toruń, Moniuszki 25. Tel. 
241. 


Przysposabiam do egzas 
minów, udzielam 


lekcyj 


francuskiego,  angielskieg 
niemieckiego i gry na for 
tepianie. Adamska, Sukien: 
nicza 4, Toruń. 8013 


TROY ea S o EEE a 
Teatr Polski 


w Toruniù 
Repertuar 


W środę, dnia 11 bm. 
+ o godz. zostej 
„Zomce*złsa 
z Variete" 
Farsa w 3 aktach 
A. Móllera. 


Leg. zniżk. 33 proc. 


W czwartek, dn. 12 bm. 
o godz. zostej 
Mad>mois€lie 
Komedja w 3 aktach 
Jakóba Devala 


Leg. zniżk. 33%. 


W piątek, dn. 13 bm. 
o godz. żostej 
przedstawienie dla 
wojska 
„Moja panna 
Mama“ 
Komedja w 3 aktach 
L. Verieuill'a. 
ieia i passes 
partout nieważne. 


E 


W sobotę, dnia 14 bm. f 


-a 


(sv 


CZWARTEK DNIA 12 STYCZNIA 1933 R 


Scle$ranzy 


2 ostatniej chimili 


Polityka zagraniczna Polski 


ma komisji budżetowej Sejmu 


Warszawa, 11. 1. (PAT) Komisja budże- 
towa Sejmu przystąpiła wczoraj do obrad nad 
budżetem Ministerstwa Spraw Zagranicznych. 
Na wstępie przewodniczący poseł Byrka 
oznajmił, że minister spraw zagranicznych p. 
Beck zachorował | nie może nuezestniczyć w 
posiedzeniu. Z tego powodu komisja musi się 
ograniczyć do poruszenia sprąw ściśle budże- 
towych. 

Zastępujący p. ministra, dyrektor departa- 
mentu konsularnego w MSZ p. Wacław Jẹ 
drzejewicz stwierdził, że wydatki na szkolni- 
ctwo polskie wśród wychodźtwa zagranicą 
przeszły na budżet MSZ. w ogólnej sumie 
00,000 zł., jak również po zniesieniu urzędów 
emigracyjnych, działalność jego rozdzielona 
została pomiędzy MSZ, a Min, Op. Społ. Pre- 
liminarz obecnie jest niższy od budżetu za rok 
1980-81 o 30 proc. od budżetu za rok 1929-30 
o 35 proc, Oszczędności te wynikły głównie 
z redukcji etatów szczególnie na placówkach 
zagranicznych jako droższych. 


OSZOZĘDNOŚCI w M. S. Z, 


Następnie przemawiał sprawozdawca bud- 
żetu poseł Walewski, Tendencje oszezędno- 
ściowe, jakiemi kisruje się rząd od paru lat 
znalazły wyraz — według opinji referenta — 
w układaniu budżetu MSZ i na rok bieżący. 
Większe jednak oszczędności w tym dziale są 
bardzo trudne, gdyż ogólne sytuacja między” 
narodowa wymaga coraz większej intensyw- 
ności. Specjalny nacisk położony został obe- 
cnie w Ministerstwie na sprawy gospodźrcze 
i na konieczność zainteresowania się niemi nie 
tylko placówek konsularnych, lecz i służby dy- 
plomażycznej. 


Antypolskca 
propaganda Niemiec 
~ znajdzie stanowcza odpra- 
wę z naszej sirony 

Omawiając zagadnienie propagandy gos 
poderczej, kulturalnej i dyplomatyezno-pra- 
sowój, mówca zwrócił uwagę na specjalne na- 
tężenie wrogiej nam propagandy niemieckiej, 
której wzrost ma żródło w obecnem znacze” 
nia państwa polskiego. Nasza kontrpropa- 
ganda ma zadanie bardzo trudne, jeżeli we- 
źmiemy pod uwagę, że Niemcy rozporządzają 
w roku bieżącym na cele propagandy 37 mil- 
jonami zł, my zaś na cele propagandy prze- 
znaczyliśmy 4.260.000 zł. Jednak i nasz apa- 
rąt propagandowy coraz skuteczniej równo- 
waży poczynania niemieckie. Mówca podkre- 
élit dalej, że po zawarciu paktu © nieagresji 
z sowietami zmienił się również ton prasy so- 
wieckiej, zwłaszcza moskiewskiej, 

Likwidacja urzędu emigracyjnego i prze- 
jęcie jego agend przez MSZ, oraz przejęcie 
prac organizacyjnych nad szkolnictwem pol- 
skiem zagranicą spowodowały, że sprawa 
opieki nad wychodźtwem nabrała większego 
znaczenia, Placówki nasze zostały specjalnie 
nastawione na tę intensywniejszą pracę spo- 
łeczną, 

Na zmniejszenie wydatków rządowych po' 
trzeba było oprócz redukcji uposażeń skreśle- 
nia 20 stanowisk etatowych i 20 kontrakto- 
wych. I tak skasowano m. i». konsulat w De- 


troit, otworzono konsulat w Tel Awiw, zli- 


kwidowano konsulat w Antwerpji, powstał zaś 
nowy konsula; w Bombaju. 

Poseł Ozapiński (PPS) krytykuje nomina- 
cję p. ministra Becka i zapowiada, że klub je- 
go będzie omawiał pakt o nieagresji z Rosją 
w komisji konstytucyjnej, Zkolei poseł Cza- 
piński omawia t. zw. politykę wschodniego ob- 
rządku ne naszych kresach wschodnich, pod- 
kreślając, że zgadza się co do szkodliwości tej 


„POLITYKA ROZBIOROWA” 

W odpowiedzi posłowi Qzapińskiemu, za- 
brał głos poseł Polakiewicz, który m. in. po 
wiedział: Cytuje pan szereg głosów prasy za- 
granicznej, abstrahuję, czy zaprzyjaźnionej z 
nami, czy nie. Jeżćliby pan zadał sobie trud 
zapoznania komisji z głosami wszystkich kra- 
jów, to może Sejm © takiej opinii mógłby wy- 
razić pewne objektywne usłosunkowanie się 
do tej sprawy. Powttrzam, że opinja polska 
miarodajnych czynników w sprawie tego, czy 
owego rządu będzie dla mnie bardziej mia- 
rodajna od opinji jakiejkolwiekbądź prasy za- 
granicznej. Przeto pytam się, czy musimy 
wciągnąć do tej Izby jeszcze te momenty Pol- 
ski rozbiorowej, kiedy obcy potentaci przepro- 
wadzali nominacje ministrów stanu, gdy 
Igólstrom i Repnin tu rządzili. Jeżeli pan po- 
wie, że nominacja ministra Becka jest z punk- 
tu widzenia PPS szkodliwa, to w każdym ra- 


zie wysłuchamy tej opinji z szacunkiem, cho- 
ciaż jest pan moim przeciwnikiem politycz: 
nym, Pan poseł poruszył tu kwestję wojny. 
Niech pań im poda do wiadomości, że jakkol- 
wiek należymy do obozu, który o Polskę wal- 
czył w mundurach, to jednak wszyscy ci byli 
wojskowi są zdecydówanymi zwolennikami pô- 
koju. Poseł Czapiński powołał się na obce 
dzienniki w sprawie tego, co się dzieje na 
Białorusi polskiej. Mojem zdaniem zamiast 
wertować w plice pism i szukać jakiejś kores- 
pondencji nam wrogiej, powinien był p. Cza- 
piński pojechać na Białoruś i wtedy wysłu- 
chalibyśmy jego ewentnalnych oskarżeń, tak 
jednak, jak postąpił — twierdzę — że swojego 
obowiązku poselskiego nie spełnił. KORES- 
PONDOWANIE Z SEJMEM POLSKIM VIA 
ZAGRANICA MY ODRZUCAMY i tej dys 
kusji ja nie będą podejmował. 

Poseł Zieliński (KI. Nar.) krytykuje polity- 


R 


Zniesienie Sadu Apelacyjnego 
w Toruniu 


zadecnduje się na czwarikowem posicdzeniu Sejmu 


Warszawa, 11. 1. (PAT). Plenarne posie- 
dzenie sejmu odbędzie się 12 stycznia, tj. w 
czwartek © godz. 16. 

Na porządku dziennym Znajdzie się sze- 
reg rządowych projektów ustaw, mianowicie 
w sprawie ratyfikacji kilku konwencyj, w 


sprawie zmiany ustawy o uposażeniu funkcjo” 
narjuszów państwowych i wojska, w sprawie 
zniesienia Sadu Apelacyjnego w Toruniu i w 
sprawie zmian granie Sądu Apelacyjnego w 
Poznaniu, oraz w sprawie zmiany ustroju 
szkół akademickich. 


Atak PPS i Ukraińców na kodeks 
karny 


Demagogiczne wyczynu opozycji 


Warszawa, 11, 1. (PAT). Na wczorajszem 
posiedzeniu Komisji prawniczej rozpatrywa- 


niach. Oba wnioski zostały odrzucone, przez 
większość komisji, która wychodziła z zało: 


no wniosek klubu PPS o uchylenie dekretu ; żenia, że powyższy kompleks norm prawnych 


prezydenta RP o postępowaniu doraźnem, oraz 
wniosek klubu ukraińskiego o uchylenie no- 


jest nieodzownym i wolno domagać się nowe- 
lizacji tych norm, ale czynniki odpowiedzialne 


wego kodeksu karnego i prawą o wykrocze. | nie mogą zgodzić się na ich uchylenie. 


> 


Porozumienie prasowe Polski 
i Czechosłowacji 


Przubuycie dziennikarzy 
Warszawa, 11. 1. (PAT). W sobotę 14 bm. 
przybywa do Warszawy delegacja dziennika- | 
rzy czechosłowackich, celem wzięcia udziału w 
dorocznej konferencji porozumienia prasowe- 
go Czechosłowacji i Polski, Na czele dele" 
gacji stoi prezes komitetu czechosłowackiego 


czeskich do Warszawu 

Śvihovsky i prezes syndykatu dziennikarzy 
czechosłowackich redaktor Pichl. W delega- 
cji bierze pozatem udział między innemi na- 
czelnik wydziału prasowego czechosłowackiego 
ministerstwa spraw Zagranicznych p. P. Jan 


Hajdek. 


Szubienica w Poznaniu 


Sad doraźny skazał biacharza Bartoszewskieże na śmierć 
przez powieszenie 


Poznań, 11. 1. (PAT). Przed sądem okrę: 
gowym w Poznaniu, jako przed sądem dora- 
śnym, toczyła się wczoraj rozprawa przeciw- 
ko blacharzowi Hieronimowi Bartoszewskie- 
mu, oskarżonemu o usiłowanie. morderstwa 
rabunkowego na osobie Anieli Twardowskiej, 
właścicielki realności i jej służącej Modrów- 
nej. 

Zbrodni tej dopuścił się Bartoszewski 13 
grudnia ubiegłego roku. Napastnik wdarł się 
do mieszkania Twardowskiej pod jakimś 
zmyślonym pozorem, poczem rzucił się na 7%- 
letnią staruszkę i zadawszy jej przyniesionym 
drutem szereg ran, skierował się do drugiego 
pokoju, gdzie pokaleczył tem samem narzę- 
dziem służącą, poczem zaczął plądrować mie- 
szkanie, celem dokonania rabunku. Na szczę: 
ście, rany zadane przez Bartoszewskiego nie 
były śmiertelne i obie kobiety przyszedłszy 
do przytomności wszczęły alarm i z pomocą 


akcji. Mówca wkońcu poruszył sprąwę postę- | sąsiadów zawiadomiły o napadzie policję. Bar- 


powania administracji na Białorusi. 


p a agh at wiersz milja. na strone Mamane 
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toszowskiego ujęto na miejscu zbrodni. 
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Stanął on przed sądem, który po prze- 
prowadzeniu rozprawy wydał wyrok skazując 
oskarżonego na karę Śmierci. O ile p. Pre- 
zydent Rzeczypospolitej nie skorzysta z pra 
wa łaski wyrok wostanie wykonany dziś rano. 


Dożywotćne ciężksie 
więzienie 

zo zamoriowamie 'isfonosza 

Cieszyn, 11. 1. (PAT). Wczoraj w 54 
dzie osręgowym w Cieszynie zakończyła 
się rozprawa w trybie doraźnym przeciw- 
ko mordercy Małysza, listonosza z Ustro. 
nia — Chrapkowi. W południe sąd wydał 
wyrok, mocą którego Chrapek uznany zc 
stał w wvnym zbrodni z art. 225 część I i 
art 295 K. K i skazany na dożywcinie cięż 
kie więzieniz z pozbawieniem praw na za 
wsze, pczyczem przewodniczący zaznaczy! 
że przy wym arze kary sąd uwzględnił oko 
".znoś. łagcdzące. 


n owa ó 
Asha epr Wiłbelm rnaen, 


As ładyslaw Kawałkow. 
Stanach. Grudziądz, Rynek 10/14, 20d opaską 


„Gazeta Morska”. 


|nia politycznego przez dobór ludzi. 


kę personalną MSZ., uskarżająe się na prze: 
suwaaie wielu urzędów, co według opinji mów- 
cy wpływa niedobrze na dobór personelu. Po: 
seł Zieliński cytuje głosy różnych dzienników 
między innemi notatki „Börsen Ztg.” 0 rzeko- 
mej wizycie ministra Becka w Berlinie, której 
naprawdę nie było. 

Poseł Rozmarin (Kl. żyd.) podkreśla, że 
MSZ. zastosowuje się do postulatów oddawn% 
już wykazywanych, mianowicie na- położenie 
większego nacisku na sprawy handlowe i gos- 
podarcze, Mówca omewią dalej sprawę pro- 
pagandy, wreszcie prosi p. ministra, aby wo* 
bec powstania w Niemczech 4endencyj antyse- 
miekich, otoczył specjalną opieką przebywają- 
cych w Niemczech obywateli polskich narodo- 


wości żydowskiej, narażanych na liczne szy* ` 


kany. 


O RZEKOMEJ WIZYCIE MIN, BECKA 
W BERLINIE, 


W odpowiedzi posłowi Zielińskiemu, prze- 
mawiał poseł Miedziński. Co się tyczy rze- 
komej wizyty p. ministra Becka w Berlinie, 
to mówca podkreśla, że opozycja wybiera so- 
bie dowolne ustępy z pism, za które ani rząd 
ani obóz mówcy nie bierze odpowiedzialności. 
Omawiając politykę personalną, poseł Miedziń- 
ski zaznacza, że gdy w r. 1918 obsadzono po- 
sady w MSZ., personel dobierano przypadko- 


wo, Nie dziwnego, że z biegiem lat następuje 


selekcja, Oczywiście, że moment polityczny 


również musi być brany pod uwagę w służbie: 


tak delikatnej, jak dyplomatyczna. Więc je- 
żeli kto ma własną zdecydowanie ideologję, 
jest zwolennikiem obozu, który znajduje się 


w ostrej walce z polityką danego rządu, to nie 
może być dle niego miejsce w MSZ., gdyż nie. 


może on wykonywać dobrze pewnych zleceń 
politycznych. 
BIAŁORUŚ NIE LEŻY W AFRYOE. 
Poseł Czapiński — mówi dalej mówca — 
mówił, że ma zdecydowaną podstawę do ze 


pytania, czy nie przeprowadza się pacyfika- 
cji na Białorusi. Ale przecież Białoruś nie le- 


ży w Afryce i wszyscy wiemy, że niema tam. 


żadnej pacyfikacji, jest spokój i życie toczy 
się normalnie. Parę miesięcy temu istniała 
bandycka akcja na Wołyniu, którą zlikwido- 
Wano, 

Następnie dyrektor dep. MSZ. p. Jędrzeje- 
wicz, zabierając głos, podkreślił, że WŁAŚCI- 
WYM TERENEM DLA OMAWIANIA NA- 
SZEJ POLITYKI ZAGRANICZNEJ JEST 
KOMISJA SPRAW ZAGRANIOZNYOCH. P. 
min, Beck, który % powodu choroby nie mógł 
zjawió się na posiedzeniu, nie miał zamieru, 
wygłaszać tu ekspose i rezerwuje sobie wygło- 
szenie go na posiedzeniu komisji spraw zagr. 
Mówca poruszył dalej sprawę zwalniania urzę: 
dników i stwierdził, że na zwalniania te gło- 
żyły się dwa powody: 1) ilość etatów na na- 
szych placówkach zagranicznych została zna- 
cznie zmniejszona, 2) dąży się do usprawnie* 
Mówca 
stwierdził, że mimo redukcji sprawność spa- 
ratu MSZ. podniosła się, a rezultaty pracy 
reorganizacyjnej są pozytywne i bardzo po- 
ważne. 

Po końcowem przemówieniu sprawozdaw- 
cy, budżet Min, Spr. Zagr. przyjęto bez zmian 
w drugiem czytaniu. 

Na dzisiejszem posiedzeniu komisji budże 
towej znajdzie się budżet min, Sprewiedl., w 
czwartek budżet emerytur i rent oraz budżet 
Min. Poczt i Telegr., w piątek budżet Min. 
Komunikacji. 


Z rynku pracy 

Warszawa, 11. 1. (PAT). Według danych 
statystycznych liczba bezrobotnych zarejestro- 
wanych w pańs'wowych urzędach pośrednie- 
twa pracy na terenie całego państwa wyno” 
siła w dniu 7 stycznia br. 231.239 osób, co 
stanowi wzrost liczby bezrobotnych w sto- 
sunku do tygodnie poprzedniego o 10.994 osób 


abonament miesięczny wynosi 


przez pocztę z odnoszen!iem . . . 


w Gdańsku przez pocztę. , 2.50 gd przez chłopca REE S T, 
z hayri w YB wprost gd 2, zagranicą 4 gd „ . 7.— a 


powodowanych siłą wyższą 


przeszkody w 
kladzie ie sede Re Administracja nis odpowiada za SBD pieis 


